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Nomy proces przecimko zbrodniarzom

Wspólnicy Hitlera
odpowiadają przed sądem w Norymberdze

B e r l i n  (PAP). \y  dum wczorajszym rozpo­
czął się w  Norymberdze przed amerykańskim try ­
bunałem wojskowym proces przeciwko 21 czołowym  
dyplomatom hitlerowskim, członkom rządu, działa­
czom SS oraz wybitnym przedstawicielom niemiec­
kiej iinansjery i wielkiego przemysłu.

| Inscenizowano incydenty granicz- | tę akcję w Polsce ponoszą 
: ne, wymyślano rzekome akty ter- ' żeni Lammers, Stuekart, n o  ,

Keppler i Rasche. ..
Oskarżenie podkreśla dalej, iz 

hitlerowski program wyzysku i

Na lawie oskarżonych zasiadają j zarówno publiczny jak  
między innymi: Ernst von Wćiz- watny. 
saecker —  b. sekretarz stanu w

i pry-

niemieckim ministerstwie spraw 
zagranicznych, Wilhelm Keppler
—  doradca gospodarczy Hitlera, a
później komisarz Rzeszy dla spraw 
Austrii i Słowacji, Wilhelm Boh- 
le —  kierownik organizacji zagra­
nicznej NSDAP. Hans Lammers
— minister Rzeszy i szef kanće-

Omawiając zbrodnie podsąd- 
nych przeciwko pokojowi, akt o- 
skarżenia stwierdza, że odegrali 
oni kierowniczą rolę w opracowa­
niu i realizacji programu agresji 
wojennej. Program ten, który sta­
wiał sobie za cel opanowanie ca­
łej Europy a później całego świa­
ta przez hitlerowców był staran-

roru, stosowane przez Polskę wo 
S bec obywateli niemieckich i „volks 
deutschów“ oraz rozpowiadano sze 
roko o tych aktach terroru. Od- j rabunku terytoriów okupowa- 
rzucono wszystkie , usiłowania , nych był szczególnie okrutny  ̂  ̂
Francji, W ielkiej Brytanii, USA
i  innych państw skłonienia Rze­
szy n iem ieckie j do pokojowego 
załatw ien ia  rozbieżności z Polską“.

Następną grupę zbrodni, o któ­
re oskarżeni są politycy i 
maci hitlerowscy stanowią zbrod­
nie wojenne, mordowanie i nie­
ludzkie traktowanie kombatan­
tów i jeńców wojennych. Oskar­
żeni byli uczestnikami, organiza­
torami i podżegaczami do tych 
zbrodni, byli związani z planami 
i przedsięwzięciami, których przed

Polsce i na innych terenach wscho 
dnieli.

Oddzielny rozdział aktu oskar­
żenia poświęcony jest opisowi 
praktyk hitlerowskich w  dziedzi­
nie pracy przymusowej.

Czyny oskarżonych — stwier­
dza na zakończenie akt oskarże­
nia — stanowią zbrodnie przeciw­
ko umowom międzynarodowym, 
przeciwko prawom i obyczajom 
wojennym, przeciwko ogólnym 
zasadom prawa karnego, przeciw­
ko przepisom kodeksów karnych

Pierwsza cysterna polskiej produkcji pochodząca z Zaodrzań- 
skich Zakładów Budowy Wagonów i Mostów w Zielonej Górze. 
Dzisiaj Polska już przystępuje do eksportu sprzętu kolejowego.

Foto D z ienn ik  Zachodni

lam  Rzeszy, Otto Meissner —  szef j hie przygotowany przez posumę- miwtem było popełnianie zbrodni krajów, w  których zbrodnie te zo-
kancelarii prezydenta Rzeszy, Wal i cia dyplomatyczne, polityczne, f i-  j wojennych. 
ter Darre —  minister wyżywię- I nanSowe gospodarcze, propagan- 
nia i rolnictwa, Otto Dietrich —  ■ dowe administracyjno - techniczne 
szef prasowy rządu Rzeszy, Schwe ! i wojskowe na długo przed roż- 
rin von Krosick — ostatni, m ini- j poczęciem jego realizacji, 
ster spraw zagranicznych Rzeszy, Metody stosowane przez hitle- 
Em il Puh! — wiceprezydent Ban- | roweów przy podboju poszezegól- 
ku Rzeszy, Paul Koerner — stały ¡nycli krajów były niezmienne. Z 
zastępca Goeringa na stanowisku jednej strony rząd Rzeszy zawie- 
pelnomocnika dla spraw planu rat umowy zobowiązując się do 
czteroletniego oraz Paul Pleiger j poszanowania nienaruszalności te 
— przewodniczący niemieckiego rytorialncj odnośnych krajów, z
państwowego zjednoczenia węglo­
wego i członek rady zbrojeniowej.

drugiej zaś strony organizował 
piątą kolumnę i nielegalną in fil-

W szyscy  podsądni oskarżeni są trac ję  po lityczną dla  podważania 
5 przestępstwa przeciwko pokoje- ¡ich jedności państwowej.
wi, o zbrodnie wojenne i przestęp 
stwa przeciwko ludzkości, polega­
jące na tym, że brali udział w  
spisku przeciwko pokojowi, plano­
wali, przygotowali, rozpoczęli i 
prowadzili wojnę napastniczą, w  
wynika której miliony ludzi po­
niosło śmięrć, wiele milionów lu ­
dzi znosiło i jeszcze musi znosić 
cierpienia, ludność cywilna kra­
jów napadniętych zmuszona zo­
stała do pracy niewolniczej, pod

Przechodząc do omówienia oko­
liczności napadu na Polskę, akt 
oskjrżenia stwierdza:

„Oskarżeni Weizsaecker, Woer- 
roann, Bohle, Keppler i Weesen- 
Mayer przy zastosowaniu metod 
oszukańczych, użytych dla pod­
boju Austrii i Czechosłowacji wzię 
li udział w  szeregu posunięć dy­
plomatycznych i politycznych prze 
ciwko Polsce.

Opracowali oni polityczny pro-
legała prześladowaniom i mordom, i pagandowy i dyplomatyczny plan 
Zniszczone ¿ostały niezmierzone tej wojny z tym, ażeby zwalić od- 
bogactw a i zrabowany majątek 1 powiedziainość za nią na Polskę.

Szwajcaria krytykuje
Kartą Handlu Międzynarodowego

Londyn. (PAP), Jak donosi a- 
Sencja Reutera z Havanny, przed 
stawicie! S zw a jcarii na K on fe-

Miliârd franków strat 
wskutek powodzi we Francji

Paryż. (A ^ I). Na zebraniu ge­
neralnej rady departam entu Mo- 
zeii, k tó ry  uc ierp ia ł na jbardzie j 
z powodu ostatn ich powodzi, po­
dano do wiadomości, że s tra ty  
m aterialne na skutek w y lew u , 
wynoszą 1.117 m ilionów  fr .

5 osób poniosło śmierć.

Kto będzie
sntiernatorem Triestu?

nJhvT f*-'iPA P' ‘ w  poniedzia łek 
0 ' ' .“ Ą  î u trzecia ko le jna  roz-
mc.Wc między sekretarzem gene- 
ram , ,n w łoskiego mi n isterstwa 
Spraw zagrań ran. Fransonim  a 
posłem jugosłow iańskim  Tveko- 
viice-m w  spraw ie nom inacji gu­
bernatora .Tr.estu.

Jak dotąd kandydat przedsta-
on; przez rząd jugos łow iańsk i 

nie został zatw ierdzony przez 
rząd w ioski, a kandydatura w ło ­
ska n e uzyskała aprobaty Jugo­
s ław ii. Wobec tego, że te rm in  w y 
znaczony dla w yb ran ia  guberna­
tora T riestu już  up ływa, chodzi 
w darwm w ypadku o ostatnią 
t'ÿobs porozumienia. Sprawa no- 
łn jnacj; gubernatora T r ’estu zo­
stanie przekazana Radzi je Bez­
pieczeństwa ONZ, gdzije albo na- 
f ^ P i  i)r 2ed!l'użenłę te rm inu  albo 
tez gubernator zostanie wyzna- 

bezpośredniio przez Radę.C&©nv b:

re n c ji H and lu  M iędzynarodowego 
W alte r S tuck i oświadczył, iż  o- 
praccwanv w  Genewie p ro je k t 
K a rty  H and lu  Międzynarodowego 
w  obecnej jego form ie  jest dla 
Szw a jcarii nie do przyjęcia, Stuc 
k i ośw iadczył, iż rząd szwajcarski 
nie podpisze K a rty  je ś li nie zo­
stanie do n ie j wprowadzona po­
prawka, przew idująca, iż każdy 
je j sygnatariusz będzie m ia ł p ra ­
wo podjąć nieodzowne k ro k i dla 
zabezpieczenia swych żywotnych 
interesów, jeś li uzna, że jego sta 
b ilizac ja  gospodarcza jest poważ­
nie  zagrożona.

W  zw iązku z oświadczeniem 
delegata S zw a jcarii powołana zo 
stanie specjalna 10 osobowa ko­
m isja, k tó ra  ma rozpatrzyć p o ru ­
szone przez niego zagadnienie. W 
skład k o m is ji wchodzi m. in, P o l­
ska,

Przechodząc do omówienia zbro 
dni przeciwko ludzkości, akt o- 
skarżenia stwierdza, iż Trzecia 
Rzesza podjęła systematyczną 
kampanię mordowania całych na­
rodów, która zmierzała do wzmoc­
nienia narodu niemieckiego i tzw. 
rasy aryjskiej.

A kt oskarżenia podkreśla, iż 
akcja eksterminacyjna prowadzo­
na była z wyjątkową zaciekłością 
na terenie Polski i miała na celu 
osadzenie na tych ziem iach na 
BMefeee je j  rdzennych m ieszkań­
ców, Yolksdeutschów i obywateli 
niemieckich. Odpowiedzialność za

stały popełnione oraz przeciwko 
przepisom ustawy wydanej przez 
Sojuszniczą Radę Kontroli.

Prokurator generalny USA Teł- 
ford Taylor, przemawiając w  pier­
wszym dniu procesu Weizsaecke- 
ra i towarzyszy stwierdził, że bez 
ich pomocy H itle r i Goering nie 
byliby w  sianie przygotować i po­
prowadzić wojny agresywnej, a 
Him m ler nie mógłby wymordo­
wać 6 milionów ludzi. W ielu mniej 
szych zbrodniarzy —  powiedział 
prokurator Taylor —  przypłaciło 
głową wykonanie rozkazów, które 
nigdy n ic  zostałyby- wydane,-gdy­
by oskarżeni nie znajdowali się u 
władzy.

Eksportujemy sprzęt kolejowy
Poznań (PAP). Z jednoczenie Ta 

boru I Sprzętu K o le jow ego w  P o­
znaniu naw iązało p ierwsze kon-

Anglicy tracą zaufanie 
do banknotów

Londyn. (A P I) B ra k  b ilo n u  da . 
je  « ę  od pewnego czasu zauw a­
żyć na ry n k u  w ew nę trznym  W. 
B ry ta n ii. B ank  z trude m  zaspo­
ka ja  żądanie B ry ty jc z y k ó w  p ra . 
gnących otrzym ać w szelk ie w y ­
p ła ty  w  b ilon ie  a n ie  w  bankno­
tach.

Podczas ostatniego k w a rta łu  re 
zerwy b ilon u  zm nie jszy ły  się o 
ponad 2 m ilio n y  fu n tó w  s te r lin . 
gów i  u trzym u ją  się obecnie na 
n iezw yk le  n is k im  poziom ie 260 
tys. fun tó w .

Sytuacja ta  w ytw orzona  została 
przez brak zŁuiaiija dla bankno­
tów, który ogarnął dużą część 
brytyjskich konsumentów.

Ostrjj protest u j  W aszyngtonie

USA nie chcą zwrócić jugosłowiańskiego złota
W  a s z y n g i o n  (API), Jugosłowiański ambasador w 

Waszyngtonie złożył w amerykańskim Departamencie Sta 
nu ostry protest z powodu odmownego stanowiska za­
jętego przez Stany Zjednoczone w sprawie oddania Jugo­
sławii złota wartości ck. 50 milionów dolarów będącego 
własnością rządu w Belgradzie, Złoto to przewieziono do 
Stanów Zjednoczonych jeszcze przed okupowaniem Jugo­
sławii przez Niemcy,
• Nota złożona w  Departam encie 

Stanu stwierdza, że gdy w  m arcu 
1945 r. rząd jugosłow iański uzna­
ny został przez Stany Z jednoczo­
ne, D epartam ent Stanu odm ów i! 
przedstaw ic ie low i tego rządu pra 
wo ko n tro li nad funduszami, k tó ­
re b y ły  ty lk o  zdeponowane w  Sta 
nach Zjednoczonych. W szystkie

rokow ania  podejmowane przez Ju  
gosławię na ten tem at spełzły w  
ciągu ostatn ich 2 ła t  na niczym.

Am basador jugos łow iańsk i So­
wa Kom anowjez ośw iadczył dzień 
n ikarzom , że Jugosław ia nie bę­
dzie m ia ła  innego w yjśc ia  ja k  
sk ierow anie ca łe j spraw y do ONZ 
lu b  do try b u n a łu  m iędzynarodowe

Organizacje hitleroiuskie
działają na terenie Austrii

Wiedeń (PAP). Składając o- 
świadczenie na tem at w ykryc ia  
w  S ty r ji n ie legalnej organ izacji 
h itle ro w sk ie j, k tó ra  zasięgiem 
swym  obejm owała całą A ustrię , 
m in ster spraw  wewnętrznych 
H el Im er s tw ie rd z ił, że rząd au- 

i s triack j jest dostatecznie s ilny  aby

S k u tk i  p o p a r c iu  / l i tg fo s o *ó i*

B. hitlerowcy na stanowiskach
Berlin. D zienn ik „B e r lin e r iie u  

tung“  om awia jąc sytuację w  Niem  
czech zachodnich, stw ierdza, iż 
je j cechą charakterystyczną w  o- 
s ta tn im  czasie jest to, że coraz 
w iększą aktywność w ykazu j ą 
tam  siły, zm ierzające do rozbicia 
Niemiec. Korzysta jąc z poparcia 
w ładz anglosaskich, s iły  te stara­
li ą się w ye lim inow ać z życia po­
litycznego elem enty bardziej po­
stępowe i to le ru ją  na jbardzie j 
reakcyjne elementy faszystow­
skie.

Pismo przytacza oświadczenie 
burm istrza  Magdeburga, k tó ry  
s tw ie rdz ił, że w ładze angloarae- 
rykanskie  coraz w yraźn ie j zm ie­
n ia ją  swój stosunek do b. działa­
czy. h itle row sk ich . W  n iektórych

organach sprawiedliwości pracu­
je obecnie przeszło 50 proc. b. 
faszystów. Podobnie wygląda 
stan rzeczy w  innych, n iezm ier­
nie ważnych organach, k tó re  m a­
ją  bezpośredni w p ływ  na cało­
kszta łt życia społecznego w  stre­
fach zachodnich.

Jednocześnie władze okupacy j­
ne w yraźn ie  negatywnie ustosun­
kow u ją  się do elem entów lew ico­
wych, k tó re  walczą o jedność Nie 
mieć. E lem enty te nie korzysta ją  
z tych praw , ja k ie  m ają grupy, 
zmierzające do rozczłonkowania 
N iem iec i w  swej działalności na­
po tyka ją  na w ie lk ie  trudności, 
stwarzane częstokroć, bezpośred- 
nio przez władze okupacyjne.

nie pozwolić na szkod liw ą dla 
państwa działa lność elementów 
przestępczych. M in is te r wyrazili 
zdanie, że nie należy przeceniać 
ostatn ich wydarzeń.

Prasa lew icow a zaznacza, że 
m in is te r H e ilm e r us iłu je  zbagate. 
Uzować działalność organizacji 
hitlerowskich w  Austrij.

M im o licznych aresztowań daje 
sję zauważyć dalszą aktywność 
tych organizacji. P rzyk ładem  dzia 
łalnośc; h itle ro w sk ie j by ło  roz. 
lepienie w  osta tn ich dn iach w 
Grazu przez nijewyikrytych spraw ­
ców p laka tów  antyradzieckich.

169 ministrów 
w zsshstinich Niemczech
Stuttgart. Jak  obliczono, w 

Niemczech zaehodft;ich panuje 
istna in fla c ja  m in is trów , gdyż 
jest jch  169 w  17 prow incjach. Z 
te j liczby 55 m in is tró w  należy do 
SPD, 53 do Uniii Chrześcijańskiej, 
22 do LD P, 7 do KP D , reszta przy 
p i* la  na drobne ugrupowania.

Zestaw ien ie to wykazuje, ja k  
bardzo przeciążony jest b iu ro k ra . 
c-ją apara t adm in is tracy jny  w 
strefach zachodnięłk

go. Am basador pd o kre ś ljł ze zdz] 
w  leniem, że złoto o którym mowa 
i które zostało wywiezione z Ju­
gosławii po to aby nie wpadło w  
ręce H itlera jest nadał przetrzy­
mywane podczas gdy np. złoto 
austriackie zrabowane przez H i­
tlera zostało już zwrócone temu 
krajowi.

ta k ty  z państw am i zagranicznym i 
w  spraw ie dostawy polskiego 
sprzętu kolejowego, W  n a jb liż ­
szych dniach Zjednoczenie w ysy­
ła  d la  Jugosłow iańskiego Przem y 
stu kopa ln ianego.j  k o le i państw o­
w ych  pierwszą serię 'pa row ozów  
wąskotorowych. Rów nież Z jedno­
czenie zaw arło  szereg um ów w 
spraw ie dostaw w ąskotorow ych 
wagonów  tow a row ych  dla B u ł­
ga rii. W ykończenie tego zamó­
w ie n ia  przew idziane jest z koń ­
cem 1949 roku . Nawiązane zosta­
ły  rów n ież rozm ow y z T u rc ją  na 
tśm a t dostawy polskiego sprzętu 
kolejowego.

4CK0 ton dynamitu
wyssizita potężną skałę
M o s k w a  (PAP). W  obwodzi« 

Namangaóskjm w  Uzbekistanie 
budowany jest obecmje na skali» 
stym gruneje górskim potężny re­
zerwuar wodny objętości 75 m i­
lionów m sześć. Rezerwuar ten 
służyć ma do irygacji 10 tysięcy 
ha plantacji bawełny. D la  przy­
spieszenia budowy zbłowtjka za­
łożono ładunek 400 ton dynamitu 
w  sztolni głębokości 80 m na zbo. 
ozu skalistej góry. Potężny w y­
buch wysadzi} w  powietrze ćwierć 
miliona metrów sześć, skały, s 
czego 40 tysięcy m3 stanowić bę­
dzie fundament przyszłej tamy. 
Wybuch dynamitu zastąpi} pracę 
2 tysięcy budowniczych w  prze­
ciągu! 3 miesjęcy.

W ło ska  K o n fe d e ra c ja  P racy
przeciwko „pomocy“ Stanów Zjednoczonych

Rzym. (PAP) Na wczorajszej se­
s ji Kongresu w łoskiej p a rtii komu­
nistycznej w  Mediolanie wygłosił 
przemówienie sekretarz generalny 
Konfederacji Pracy — D i V ittorio . 
Mówca zaatakował próby ograni­
czenia praw robotniczych w  dro­
dze ustawodawstwa antydemokra­
tycznego, podkreślając iż muszą 
się one skończyć niepowodzeniem. 
Masy robotnicze nigdy nie da­
dzą się pozbawić prawa do strajku.

Partia socjalistyczna Tudeth
powstała w Iranie

Teheran. (A P I). Nowe ug rupo . 
wanie po lityczne pod nazwą „p a r 
tia  socjalistyczna T ude th “  po­
w stało w  P e rs ji na sku tek od łą­
czenia ’ się od dotychczas dzia ła­
jące j p a r t i i Tude th  je j lew ico ­
wych działaczy. Nowa pa rtia  za­
powiada w  ogłoszonym wczoraj 
manifeście, że dążyć będzie do o- 
siągnięcia zbliżen ia ze Zw iązkiem  
Radzieckim .

Na teren ie Ira n u  odbyło się 
szereg zebrań robotniczych, k ló -  
rych uczestnicy p o w ita li z rado­
ścią u tw orzen ie  nowej p a rtii. Ob­
serw atorzy po lityczn i wyraża) ą 
przekonanie, że „p a rtia  soc ja li­
styczna T ude th “  odegra dużą ro ­
lę w  życiu po litycznym  Ira n u “ .

Moskwa. (PAP) Rządy radziecki 
i bułgarski postanowiły przekształ­
cić swe poselstwa w  Moskwie i  So­
f i i  na ambasady. Poseł radziecki w 
B ułgarii Ii poseł bułgarski w ZSRR 
otrzym ali ty tu ły  ambasadorów,....

Mówca podkreślił, że włoska Kon 
federacja Pracy w  całej pełni so­
lidaryzuje się ze stra jkiem  pracow­
ników bankowych i jeś li żądania 
ich nie zostaną uwzględnione, go­
towa jest zwrócić się do robotni­
ków włoskich z wezwaniem o po­
parcie tego stra jku.

Przechodząc do omówienia ro l i 
Konfederacji Pracy, D i V itto r io  
stw ierdził, że bez Konfederacji lub 
wbrew nie j n ic konstruktywnego 
nie można by we Włoszech zrea li­
zować. Mówca podkreślił koniecz­
ność jedności w  szeregach związ­
ków zawodowych, stwierdzając iż 
robotnicy bez względu na swe prze 
konania polityczne mogą zawsze 
znaleźć wspólną platform ę działa­
nia.

D i V itto rio  poddał w  dalszym 
ciągu swego przemówienia krytyce 
podpisane ostatnio przez rząd w ło­
ski porozumienie w  sprawie pomo­
cy doraźnej ze strony Stanów Zjed 
noczonych. Zaznaczył on m. in., iż 
dostawy węgla amerykańskiego do­
tknęły boleśnie tysiące robotników, 
zatrudnionych we w łoskich kopal­
niach węgla brunatnego.

1 milion zł
na odbudowę W arszawy

B ia łys tok  (PAP). W  dn iu  24. 12, 
1947 r. w  Hajnówce, pow. b ie l­
sko - podlaskiego w  w y n ik u  ak­
c j i  z b ió rk i na Fundusz O dbudo­
w y  S to licy  osiągnjęto ponad 1 m i­
lio n  z ł.

O fia rn i m ieszkańcy H a jn ó w k i 
zam ierzają do po łow y bieżącego 
ro k u  wnieść jeszcze pó l m ilion a  
złotych.



•btro&a 2 D Z I E N N I K  Z A C H O D N I Czwartek, 8 stycznia 1948 r,

Ofensgiiua a rm ii ludow ej iu  Chinach

Mtiîisnl prztiasMswy w walc® narad u ciifńskltp
(PAP). Agencja TASS donosi % Szaa-Si, że 

na posiedzeniu komitetu centralnego chińskie; partii ko- 
faunistycznej Mao-Tse-Tung wygłosi! przemówienie, po­
święcone sytuacji w Chinach.

W ojna rew olucyjna narodu chiń 
skiego osiągnęła —  powiedział 
Mao-Tse-Tang — moment prze. 
lotno wy, chińska ludowa
odparła bowiem natarcie w ie lo .

miliomowej arm ii Kuomiutangu \ 
ostatnio przesada do ofensywy.

W  przec iw ieńs tw ie  do K u o m in . 
tangu, k tó ry  uciska nie  ty lk o  
chłopów  1 robo tn ików , lecz ró w -

O bro dy  ko n g re s u  Zseno

—  wyższą farmą gospodarczą
Sofia (PAP). W tych dnisch od­

był się w  stolicy Bugarii kongres 
p a rtii ,,Zveno", na którym  przewo­
dniczący kom itetu wykonawczego 
m in ister e lek try fikac ji K im on Ge- 
orgiew w ygłosił referat o sytuacji 
politycznej w  kraju.

Mówca podkreślił, że w  interesie 
■narodu bułgarskiego leży szybkie 
przejście do wyższych form  gospo­
darczych, które obejmuje socjalizm.

Mówiąc o zadaniach p a rtii „Zve- 
no“  na najbliższy okres, Georgięw 
podkreślił, że zostały cne określo­
ne programem frontu  patriotyczne­
go. k tó ry  przewiduje zjednoczenie 
wszystkich p a rtii politycznych we 
wspólnej organizacji.

W uchwalonej deklaracji ucze­
stnicy kongresu stwierdzają, iż 
„Zveno“  niezachwianie trw a przy 
postulatach Frontu Patriotycznego 
i  popiera deklarację Kom itetu Na­
rodowego Frontu Patriotycznego z 
26 października ubiegłego roku, a- 
probując całkowicie zrewidowany 
program Frontu.

Deklaracja wzywa czonków „Zve

no“  do obrony pokoju i  demokra­
c ji przeciwko podżegaczom wojen­
nym oraz wypowiada się za upań­
stwowieniem przemysłu i  banków, 
które spowoduje rozkw it gospodar­
czy B u łga rii i  położy kres wyzy­
skowi. Deklaracja wyraża wreszcie 
solidarność z narodem greckim, 
walczącym bohatersko o swą niepod 
ległość i  suwerenność.

Pod koniec obrad kongresu przy­
był prem ier Dym itrów , k tó ry  po­
w ita ł go w  im ien iu bułgarskiej par 
t i i  komunistycznej. Uczestnicy kon 
gresu zgotowali prem ierow i Dym i­
trow ow i entuzjastyczną owację.

nież drobne i średnie mieszczań­
stwo ch ińskie , władze ludow e raz 
toczy ły  opiekę nad d robnym i i  
ś redn im i przedsięb iorstw am i prze 
m yś lo w ym i j hand low ym i.

W ładze ludow e re a lizu ją  trzy  
zasadnicze pu n k ty  siwego p rog ra ­
m u: &) konfiskata w ielkich posia. 
¿Rości warstw feodalnych i prze­
kazanie ich chłopom, b) konfi­
skata monopolów j przekazanie 
ich pod, kontrolę nowego demo­
kraty  ornego państwa, c) ochrona 
narodowego przemysłu j  handlu.

M ao-Tse-Tung zaznaczył, że w  
C h inach Kuom jintangowiskich rzą­
dzą obecnie 4 rodziny, k tó re  k o n ­
t ro lu ją  przedsiębiorstwa j  g ru n . 
ty , przedstaw iające w artość prze. 
szło 10 m ilia rd ó w  do larów .

Są to,rcKiziny Czang-Kał-Szeka, 
Sun-Csi-W en. Kun-Szia-n-S i i  
Czeoi-Fu-Ra, K a p ita ł m onopo li­
styczny z ia j się w  jedną całość z 
w ładzą państwową K uom in tangu .

C h iny  ludowe przec iw s taw ia ją  
K uom in tangow i, zależnemu w  zu ­
pełności od k a p ita lis tó w  zagra, 
nicznych, fro n t dem okratyczny, 
op a rty  na szerokie j podstaw ie i 
u tw orzony na wa;, i  w  m iastach.

F ro n t dem okratyczny —  oświad 
czy i M ao-Tse-Tung —  zna jdu je

sję pod k ie row n ic tw e m  chińskie j 
p a r t i i  kom unistycznej, k tó ra  l i ­
czy obecnie 2 m ilio n y  700 tysięcy 
członków.
, Poruszając sprawę am erykań . 

skia j in te rw e n c ji im peria lis tycz­
nej. w  Chinach, M ao-Tse-Tung za. 
znaczył, że Czs-ng-Kai-Szek w y­
wołał wojnę domową w  Chinach, 
licząc przede wszystkim na po­
moc amerykańską.

W  zakończenia swego przem ó­
w ienia M ao-Tse-Tung ośw iad- 
czył, że m ilia rd  m ieszkańców 
Wschodu pow in ien  tw orzyć jeden 
antytjmperialiistyezny fron t.

Bez żadnych ograniczeń

Hawozy sztuczne dla rolników
Gliwice (PAP). Celem zapew­

nien ia  ro lA ikom  term inowego zao­
patrzenia w  nawozy sztuczne na 
okres w iosenny, Centrala H an­
dlowa Przem ysłu Chemicznego w 
G l-w icach  rozpoczęła ju ż  za po­
średnictw em  B iu ra  Sprzedaży na­
wozów  sztucznych w ysy łkę  na­
wozów do poszczególnych w o je ­
w ództw .

Do chwili obecnej w ysiano po­
nad 55 tys. ton nawozów, któ re  
rozprowadzone będą za pośred­
n ic tw em  „Społem “  oraz Zw iązku 
Samopomocy C h łopskie j i  Spół­
dz ie ln i Rotajiezo - Handlow ych. 
Na potrzeby drobnych rolników  
przewiduje się w  sezonie wiosen, 
nym roku bież. dostawę ponad 90

tys. ton nawozów M atow ych  1 p«» 
ua-il 62 tys. ton im p o rto w a n i^  ifx 
radz ieck ie j a tre fy  okupacy#«® 
so li potasowej.

Rozdział nawozów na poszcze­
gólne w o jew ództw a p rza p ro w ad ii 
kom isja, w  sk ład k tó re j w ch od li 
delegat M in is te rs tw a R o ln ic tw a  4  
Reform  Rolnych oraz p rzedstaw i­
ciele Z w ią zku  Samopomocy OhiOj* 
Sklej i Zw iązku Gospodarczego 
„S po łem “ . Sprzedaż nawozów  ojjk> 
byw a się w  rolsu bież. be* żad­
nych ograniczeń, w  fo rm ie  do­
staw y ziem iopłodów , po cenach 
je d n o litych  w  całym  k ra ju , bas 
Względu na odległość miejsca’ 
zbytu  od fa b ry k  i  magazynów.

Państwowy Przemysł Mineralny
podwyższa p!an produkcji

Warszawa. (PAP) C entra lny  Z a - j k red y tó w  przyznanych przem y- 
n:ąd P rzem yślu M inera lnego roz- s łow i m inera lnem u zużyta została

1 na renowacje. W  ro ku  bież. z ogólpoczyna pracę w  ro ku  bieżącym 
pod znakiem  ulepszeń organiza­
cy jn ych  i  technicznych, będących 
konsekwencją przeprowadzanych 
zm ian w  roku ubiegłym.

W  ro ku  ub. przeważna część

Anglia nawiązuje stmln 
hamliows z Hiszpania

Londyn (PAP). Jak  donosi 
agencja Reutera, W ie lka  B ry ta ­
nia zakup iła  w  Hiisapanij 100 tys. 
ton pomarańcz. U k ła d  podpisany 
w czora j w  M adryc ie  z poleceni« 
m in is te rs tw a ap row izac ji przez 
b ry ty js k ą  kom is ję  zakupów  prze . 
w idu je , ¿e ilość nabytych  ¡poma­
rańcz może w  przyszłości ulec 
zw iększeniu, je ś łj pozwolą na to 
w a ru n k i eksportowe H iszpanii.

Robotnicy francuscy 
bronią jedności OST
P aryż (PAP). Na pon iedz ia łko­

w ym  popo łudn iow ym  posiedzeniu 
Kom ite t, Naczelny CGT wyzna­
czył 5 now ych sekre ta rzy na 
m  ejsca opróżnione w sku tek odej 
ścia n ie k tó ry c h  cz łonków  K o m i­
tetu w  zw iązku z akc ją  rozłam o­
wą „Force O uvriè re “ ,

W  spraw ie tego roz łam u z a ­
b ra ł głos sekre ta rz genera lny 
Ś w ia tow ej Federacji Z w iązków  
Zawodowych L o u is  S ad lant. w y .  
ta  żując op in ię , że akcja rozła­
mowa jest częścią planu zmierza 
jąeego do rozbicia ruchu saw o. 
d»w«go a ogarrAającego IVæne 
kraje. Louis Saillant Jest prze­
konany. że robotnicy francuscy 
obronią jedności CGT.

Dezaprobata repahlikaflskicfi keagresmanów
„Plsii Marshalla jest rozrzutny i ekstrawagancki“

Waszyngtona, (A P I) W  pazedc- 
dnbi sesji Kcmgrresu, która rozpo 
esyna się w  środę 7 bm. Republi­
kańscy kotłgregm&ni w yrazili po. 
»ownie sw o ją , dezaprobatę wobec 
planu Marshalla i zapowiedzieli, 
ńe będą pr*eciwet.aw>i«ó się jego 
uchwaleniu w  obecnej formie. 
Sisaiiem republikanów plan M ar

shąiia grzeszy „rozrzutnością i 
ekstrawagancją“.

Senator T a ft obarczył wręcz 
Marshalla odpowiedzialnością za 
wzrost cen w  Stanach Zjednocz», 
nycb. Republikański przywódca 
Izby Reprezentantów Joseph M ar 
tin przestrzegł swjTh słuchaczy 
radiowych, do których przema-

w iał wczoraj, że plan Marshalla 
doprowadzić może St. Zjednoczo­
ne do bankructwa.

K w fr e s  USA re z p a c z ą f obrady
Waszyngton. (PAP) W dniu wczo 

rajszym rozpoczęła się zwyczajna 
sesja Kongresu USA. Na porządku 
dziennym obrad Kongresu znajdu­
ją  się główne 2 sprawy: 1, zwal­
czanie in fla c ji w USA, 2) pomoc 
dla Europy zachodniej.

Posiedzenie wtorkowe poświęco­
ne było Wyłącznie sprawom fo r­
malnym. Zasadnicza dyskusja roz­
pocznie się dopiero w  środę, po o- 
rędziu Trumana, w  którym  poru­
szy on oba zagadnienia, znajdujące 
się na porządku obrad.

W kołach poinformowanych tw ie r 
dzą, iż stanowisko rządu zarówno 
w sprawia w a lk i z inflacją, ja k  i 
też pomocy dla Europy spotka ¡się 
z zasadniczą opozycją ze stromy 
większości republikańskiej. Hepu- 
blikanie mają wystąpić przede 
wszystkim s wnioskiem o zreduko­
wanie podatków o 5.600 m ilionów  
dolarów, co, zmniejszając dochody 
państwa, w  dużej mierze utrudnić  
może realizację planu Marshalla. 
Republikanie podkreślają jednoczę 
śnie, że gdyby w yra z ili nawet zgo­
dę na zatwierdzenie planu M ar­
shalla, to n ie  uczynią tego przed 
„skrupula tnym  i szczegółowym“  
zbadaniem go. Świadczyłoby to, iż 
debaty w  Kongresie znacznie się

przeciągną, i  że plan Marshalla nie 
będzie mógł być zatwierdzony w 
term inie, podanym przez prezy­
denta Trumana, tj. najpóźniej 31 
marca.

Według oświadczenia senatora 
Vandenberga, prezydent Truman
m ia ł wyrazić zgodę na to, by Kon­
gres nie ustalał wysokości pomo­
cy amerykańskiej dla Europy za­
chodniej na okres 4 lat. Kongres 
m ia łby zatwierdzić jedynie pomoc 
na okres pierwszych 15 miesięcy. O 
dalszej pomocy dla Europy m ia łby 
zadecydować już następny Kon­
gres.

Powódź grozi Słowacji
F  r  a g a (PAP). Według donie­

sień napływających ¿c Słowacji, 
poziom wód ma tamtejszych rze­
kach podn iósł się wskutek odw ii. 
ży i obfitych deszczów do stanu 
grożącego wylewem, w samej 
Bratysławie wody Dunaju prze. 
k roczy ły  poziom normalny o 6,5 
m, wobec czego miejscowe w ła­
dze zmuszone były wydać szereg 
przeciwpowodziowych zarządzeń, 
W  roku ubiegłym w ylew Dunaju 
spowodować w  okolicach B ra ły , 
sławy olbrzymie szkody.

Gdynia. (PAP) W dniu 6 bm. od­
było się w  rejonowym  Urzędzie 
Telefoniczne - Telegraficznym w 
Gdyni oficjalne otwarcie telefcmicz 
negę ruchu automatycznego zespo­
łu  m iast Gdańsk — Sopot.

W uroczystości wziął udział 
m. in. m in ister poczt i  telegrafów, 
dr. Putek.

ne j sumy k redy tów , kw o tę  
1.436.239.000 z ł przeznaczono na 
inwestycje, zaś ty lk o  346.500.000 z ł 
na renowacje. W  ro k u  1947 załogi 
fabryczne uzupełniane b y ły  in te n ­
syw nie fachowcam i, co w  znacz­
nym  stopniu przyczyn iło  się do 
podniesienia wydajności. A kc ja  
ta prowadzona by ła  przede wszyst 
k im  na Z iem iach Odzyskanych. 
Na 31 g rudn ia  1947 w  przem yśle 
m in e ra lnym  is tn ia ło  io  g im nazjów  
zawodowych, 4 licea, 8 szkół prze­
m ysłowych, 2 szkoły przysposo­
bien ia  przem ysłowego, oraz p ro ­
wadzonych by ło  8 kursów. P la ­
nu je  się uruchom ien ie w ydz ia łu  
m inera lnego p rzy  A kadem ii G ór­
n iczej w  K rakow ie .

P lan na ro k  bieżący p rzew idu je  
w  poszczególnych działach p ro ­
d u k c ji przem ysłu m ineralnego 
poważną zwyżkę p ro du kc ji.

Cement posiadający obecnie 13 
wielkich zakładów dał w  1947 r. 
produkcję w  wys. 1.450 tys. ton. 
Na rok bieżący przewiduje się o- 
siągnięcie 1.700 tys. ton. Cement 
stanowi poważny artykuł ekspor­
towy. Po całkowitym zaspokoje­
niu potrzeb rynku w  roku bieżą­
cym, sprzedawać go będziemy do 
-Anglii, na Bliski Wschód, do Ame 
ryk i Płd. i  Środkowej oraz k ilku  
krajów  afrykańskich.

Produkcja baloników do żaró­
wek wzrośnie z 12 mil. sztuk w y ­
tworzonych w  roku 1947 do 17 
mil. sztuk w  roku bieżącym. Pro­
dukcję tą prowadzą huty „Siemia­
nowice“ i „Polanica“.

Podobnie wzrośnie produkcja 
szkła okiennego, szkła galanteryj­
nego i stołowego, szkła zbrojone­
go, papy, dalej produkcja kamie­
niołomów, przemysłu ceramiki 
szlachetnej (porcelany), kamionki 
kwasoodpormej, cegły pełnej, dziu­
raw ki oraz wapienia.

Szwedzki statek zatonął
koło Szczecina

B ostaw y „ le n tl-ie a s e **. ».

Amunicja dla Grecji i Turcji

Stabilizacja polskiej waluty
Na ostatniej sesji budżetowej minister Skarbu, Kazim ierz D ą­

browski, nawiązując do rozpowszechnianych ostatnio pogłosek o 
mającej rzekomo nastąpić w  Polsce reformie walutowej, w ypowie, 
dział w  końcowej części swego przemówienia słowa, które zadają 
kłam tego rodzaju plotkom, kolportowanym prze« naszych domo­
rosłych „ekonomistów“.

„Nie tylko nie myślimy w tej chw ili o jak ie jkolw iek reformie 
walutowej - -  m ówił min. Dąbrowski —  lecz przeciwnie, zrobimy 
wszystko, co jest możliwe, ażeby wzmocnić wartość nabywczą bę­
dących dziś w  obiegu banknotów“.

Słowa to nie są frazesem. Obserwując naszą politykę skarbowe, 
finansową na przestrzeni ostatnich trzech lat, musimy swierdzić, 
żs wszystkie zamierzenia rządu zdążają do likw idacji spuścizny 
pow ojennej w  gospodarce narodowej. D la  każdego, kto zdaje sobie 
sprawę z kształtowania się dzisiejszej rzeczywistości gospodarczej 
Polski, jest jasne, że nie ma w  te j chwili w Polsce żadnych prze­
stanek, "które wskazywałyby na celowość przeprowadzenia reformy 
walutowej. Pieniądz nasz »taje się coraz lepszym i  coraz słabszym 
miernikiem  wartości.

W  ciągu tego trzyletniego okresu ustaliliśmy wartość złotego 
polskiego w  sposób zdecydowany. Zjawisko to jest' w ynikiem  rze­
czowej i celowej polityki finansowo-budżetowej w ładz państwo­
wych. Nasze wpływy budżetowe pokryw ają z nadwyżką potrzeby
budżetowe.

Pieniądz znajduje się w  ścisłym związku z rozwojem produkcji 
i dlatego nie może być mowy o joktabkołw iek zamiarach inflacyj­
nych. Ostatnio nawet w  wieka wypadkach zaistniało zjawisko nie- 
wystorczalności środków obrotowych.

Jak więc w  świetle te j rzeczywistości w yglądają pogłoski o ja .  
kimś zabiegu, zmierzającym do wymiany naszego pieniądza?

Dueh plotkarski wciąż jeszcze pokutuje w  naszym społeczeń­
stwie —  i to jest jedna z kardynalnych wad polskiego narodu. N a j- 
> yisay już czas skońcaye z szeptaną propagand», aąkodłłwą przede 

wszysMMin dła szorokieb mm wcIWwftstwfc. R* J-

Waszyngton. (A P I) Rzecznik Dc 
parlament« Stanu podał do w ia . 
domości, że 4 miliony nabojów  
karabinowych z nadwyżek w o ­
jennych przyznanych zostało Gre 
cji i Turcji.

Każdy z  tych  k ra jó w  o trzym a 
m fiie j w ięcej po łowę wspom nia­
nej ilośc i. Ponadto Stany Zjećtao 
czone przekażą G re c ji 11 zaś T u r .  
c ji 7 po ław iaczy m in.

Rzecznik am erykańsk i ośw iad­
czył jednocześnie, że Stany Z je ­
dnoczone upow ażn iły  'W ielką B ry  
tam ę do przekazania rządow i 
ateńskiem u wszelkiego m a te ria łu  
wojennego, ja k i k ra j ten  posia­
da w  G rec ji jeszcze z ty tu łu  ame

rykańsk ich  dostaw ,.lend and łe - 
ase“ .

Rzecznik dodał, że w  ciągu o- 
statnich 6 miesięcy W. Brytania  
przekazała G recji 1.400.009 nabo. 
jów  karabinowych pochodzących 
z „lend and iea.se-“.

Szczecin (PAP). Szwedzki sta­
tek zdążający do Szczecina z ła ­
dunkiem około 800 ton węgla za- 
-tcmtęł 'wskreteSk wytowh« sipowo-
dowanego ¡prawdoipiodobnie na je­
chaniem  na m inę. K a tas tro fa  w y ­
darzy ła  się w  sobotę, 3 bm. o go­
dzinie 18.30 niedaieko Świno­
ujścia na traisje do Borghofaiu. 
W ybuch był tak silny, że statek 
poszedł na dno w  przeciągu nie­
spełna 10 minut.

Znajdujący się w  pobliżu pol­
ski statek „Toruń“ pospieszy) na. 
tychmiast z .pomocą załodze toną­
cego statku J zdążył wyratować 
10 osób, spośród 14 osób załogi. 
Czterej pozostał; członkowie za­
łóg; zaginęli. U ra tow anych prze­
wieziono do po rtu  w  Szczecinie, 
gdzie po opatrzeniu przez le ­

w e j pogody na m orzu, dużo je s tj 
w ypadków  zerw ania się starych 
m in  z  przy trzym u jących .¡d  łaĆŁ.
C-UChÓW, ZiDttoKa ow>cłir»̂ o, ‘ L
niedawno św iadkiem  satomjsąia 
dużego s ta tku  u brzegów H o la n ­
d ii, gdzie często zdarzają s]ę w y ­
pa d k i na jechan ia na m iny.

Przemysłowcy ameryka&sey 
finansuj? Mikelaitzyki

N o w y  J o r k .  (PAP) Tygodnik, 
„ In  Fact“ powołując się na to for 
macje agencji United Press po­
daje, że największa organizacja, 
przemysłowców amerykańskich 
„National Associaikwi of M anu- 
fąetures“ pokrywa wszystkie w y .
d a tk i M iko ła jczyka  związane z 

karza portowego, umieszczono ich ¿e£° podróżą po USA. 
w  „D om u M aryna rza “ .

U rząd Morski;, w  Szczecinie p ro . 
w adzi dochodzenie, celem dok ład . 
nego usta len ia  przyczyn w ypad­
ku . W  obecnym okresie b u rz li.

Zatwierdzenie piana Mayera
Odpowiedzią. « strajki protestacyjne

P  a r  y ż. (PAP) 160 głosami 
przeciwko 109 Rada Republiki za­
tw ierdziła opracowany przez m i. 
nistra M ayera projekt ustawy o

„Sposoby“ zaebeiitoieb kapitalistów

Presja aa przedsiębiorstwa niemieckie
F ra n k fu rt (A P I). N iem iecka 

izba przem ysłow o-hand low a we 
F ra n k fu rc ie  nad M enem  opub liko  
wa ła wiadomość, że w szystkie  za 
k ła dy  przem ysłowe w  Niemczech 
zachodnich, k tó re  p o tra fią  w y k a ­
zać, że część ich k a p ita łu  je s t w ła  
snością zagraniczną, mogą być na 
w łasny w n iosek zw o ln ione od zde 
m ontowania, naw e t jeże li zna jdu 
ją  się ju ż  na liśc ie  zakładów  prze 
znaczonych do demontażu.

W  ten  sposób przedsiębiorcy 
n iem ieccy na obszarach okupowa 
nych przez A m eryka nó w  i  A n g li 
kó w  postaw ien i zosta li wobec a l­
te rna tyw y, a lbo u trac ić  przedsię-

700 tys. zł
dia robotników we Francji

W rocław (PAP). In ic jatyw a O. 
K. Z. Z. we Wrocławiu, zdążają­
ca do zorganizowania pomocy 
m aterialnej dla walczących o 
swe prawa robotników Francją  
znalazła głęboki; oddźwięk wśród 
społeczeństwa dolnośląskiego. W  
w y n ik u  przeprowadzonej zb ió rk i, 
zshranp ągęjęai 780.2X8 ¿o tygb .

b iors tw o albo też podporządko­
wać się ka p ita ło w i angło-am ery 
kańskiem u.

Oto jeszcze jeden p rz y k ła d  pre 
s ji im p e ria lizm u  anglosaskiego 
na resz tk i nieuzałeżnionych do 
tychczas od niego przedsięb iorstw  
niem ieckich .

/  W et za wet
Jerozolima (PAP). Rozgłośnia 

„G łos  Iz rae la “  podała do w iado ­
mości, iż  członkow ie  o rgan izac ji 
„H aganah“  wysadziflij w  pow ie ­
trze w czora j w  nocy 3 dom y we 
w s i arabskie j En Z e itoun w  po­
b liż u  Tyberjady. Pod g ruzam i do­
m ów  zginęło 8 A rabów .

M iędzy T e ł A v iv e m  a Ja ffą  
uszkodzony zosta ł w sku te k  w y . 
buchu bomby, podłożonej p ra w ­
dopodobnie przez te rro rys tów  ży­
dow skich , to r  ko le jo w y . L in ia  k o ­
le jow a na tyan odcinku, uszko­
dzona przed k i lk u  dn iam i, m ia ła 
Ijyć  w  n iedzie lę  oddana ponow­
nie do użytku .

W  arabskie j dzielniicy H a ify  za- 
sir&e lo iiy został s ję rżąa t arabsk i

nadzwyczajnej daninie m ajątko­
wej-

Paryż. (PAP), We wszystk ich 
w iększych m iastach F ra n c ji od­
by ł się w  dn iu  w czorajszym  czte­
rogodzinny s tra jk  w łaśc ic ie li skle 
pów  Protestu jących przeciw ko 
zw iększeniu podatków  przew idzia  
nem u w  nowym  p ro jekc ie  rządo­
wym .

W  Paryżu w  godzinach w ieczór 
nych odbył się m asowy w iec p ro ­
testacyjny w łaśc ic ie li sk lepów  i 
sprzedawców. W  w iecu tym  wzię 
to rów nież udz ia ł k ilk a s e t le ka ­
rzy, adwokatów, a rch ite k tó w  i 
przedstaw ic ie li innych  zawodów, 
k tó rzy  z tych samych powodów 
także p rzys tą p ili do s tra jku .

Włosi nie kupują butów. . ,
RZYM. (PAP). Z Mediolanu do­

noszą, że 45 fab ryk obuwia we W ło­
szech północnych wstrzymało fa­
brykację wobec niemożności zby­
wania produkcji.

15 milionów immk
wyprodukujemy w roku bieżnym
Warszawa (AP I). Plan produk­

cji żarówek na rok bieżący prze­
widuje wykonanie 15.700 tys. szi- 
żarówek, w  tym  9.800 tys, żaró­
wek o mocy do 100 wa-tt.

W  ub ieg łym  ro ku  fa b ry k i k ra ­
jow e w yp ro d u ko w a ły  ty lk o  '5,SMJ' 
tysięcy sztuk żarówek te j mocy.

Przew idziane w  ub ieg łym  rę ­
k u  u ruchom ien ie  w  W a rs z a w ^  
trzecie j z ko le i po lsk ie j fabryka? 
żarów ek podniesie datyehoza««ń,j 
w y  poziom p ro d u k c ji o 56 prWi.;

Nowa placówka 
handlu zagr. we W ro c ław **

W roc ław  (PAP). We WrocteMejsaii
pow sta ła  nowa p laców ka hand tó j 
zagranicznego, p rz e d s ię b io iłs to ^  
im p o rtu  i  eksportu  p. n. 
ioe.x“ . Zadaniem  przeds ięb i 
stwa jest ak tyw izac ja  eks 
y/y robów ctrobneigo praeraysk* 
rzem iosła Z ia n  Odzyskanych. -  , 
P laców ka naw iązała ju ż  kont.afe4y, 
ha iid low e  z  liicanym i firrn a m ; —*  ’ 
g ran icznyim i,. k tó re  w y ra z iły  
ną gotowość zaw arc ia  transa 
na dostawę tow a rów  branż reprfe  
zentowany-ch przez w y tw ó rc z o «  
Dolnego Śląska.

Znamiennj komunikat

DeiiaćjLnfikac|a czy kp iu p  ?
Hamburg (A P I). O pu b likow a .

n y  zosta ł tu ta j b ry ty js k i kom u­
n ik a t o f ic ja ln y  stw ierdza jący, że 
począwszy od stycznia 1948 r. w  
b ry ty js k ie j s tre fie  okupacyjne j 
Niem iec żaden obyw ate l gfem ifle.

k i nije zostanie zwolniony z oż|> 
cjalnego lub półoficjalnego sta­
nowiska choćby nawet orzeczenie 
sądu denacyfikacyjmego było dla 
niego nieprzychylne.
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Współzawodnictwo na pola kulturalnym
Jedną ze zdobyczy św iata p ra­

cy. wyniesionych z powojennych 
przem ian społecznych, jest w spa­
nia le  ro zw ija ją cy  się ruch świe_ 

\ tlicow y.

Świetlice robotnicze rozm no. 
^ ł y  się ostatn io ja k  grzyby po 
deszczu. Dość wspomnieć, że prze 
niys} W ęglowy na 155 zakładów  
pracy posiada 155 św ie tlic . Po­
dobnie jest i w  innych przem y­
słach.

W tym  bu jnym  rozkw ic ie  świe 
t lić  nie. ma n ic  sztucznego Peł­
nią one roię p raw dziw ych  ośrod­
ków  krzew  enia k u ltu ry .

Dzisiejsze św ie tlice  powstają 
z w o li robo tn ików , .powstają inko 
szczerv odnich. i«ko życiowe ko 
ni.eeznr ść i ja k 0 rea lizac ja  zdro.
we; ehęc U''oo7, w  en - wzpjęm - 
ncgo współżycina grom ady n ra - 
cowmczej.

Powstałe w  ten sposób św.ietli 
ce górnicze podporządkowane zo 
s ta ły  obecne w  zakresie dz ia ła ł, 
ności ku ltu ra ln o -o á w 'a to w e i Cen 
tra ł nemu Ośrodkow i K u ltu ra ln o  
O światowem u Zw iązku Zaw odo­
wego G ó rn ikó w  (siedziba w  So­
snowcu).

W yn ik : dotychczasowej pracy 
są n ie je dn okro tn ie  zdum iew ają­
ce, W ysokj poziom osiągnięć a r­
tystycznych zawdzięcza ś ę  w 
pierwszym  rzędzie pracy pe łnej 
gorącego prze jęcia, ponad 200 in ­
s truk to ró w  św ie tlicow ych . Tym  
pilenierorn pomaga entuzjazm  1 
zapał ponad 10 tys. gó rn ików  i 
członków rodfein:
W  78 chórach,

55 orkiestrach.
155 ochotniczych zespołach

tea tra lnych ,
i 55 zespołach baletowych.

Świetlice górnicze, doskonale 
nieraz wyposażone. posiadają 
135' b ib lio te k  i czyte ln i, zaw iera­
jących łącznie b lisko 100 tys. to ­
m ów , Łączność ze św iatem  na­
wiązana jeist p rzy pomocy 120 
rad ioodb io rn ików , oraiz W ie lk ie j 
ilość' prenum erow anych pism  co 
dziennych i  periodyków .

P ierwszym  o fic ja ln y m  j p u ­
b licznym  sprawdzianem  w a rto ­
ści dotychczasowych osiągnięć 
b y ł I-szy ogólnopolski konkurs 
zespołów św ietlicow ych (26, IV , 
do 3. V. 47 r.). Zespoły górnicze 
(w arto  o tym  jeszcze raz p rzy ­
pomnieć) za ję ły  tam  pierwsze 
miejsca w  k la s y fik a c ji ogólnej.

W  poszczególnych konkursach 
na uwagę zasługują fa k ty  zdoby­
cia przez gó rn ików :

I  nagrody w- dziale teatrów 
sam orodnych (kop, „N iw k a “ )

D  nagrody w  dziale o rk ies tr 
m ando linow ych (kop. „W u je k “ )

I  nagrody w  dzia le chórów 
mieszanych z tow, ork iestry  
i.ZZG W ałbrzych).

HI nagrody w  dziale zespo­
łów  tanecznych (kop. ,,Śląsk“ ).

W yn ik : św ietłiczan oceniane 
są pozytyw nie n ie  ty ik c  w  k ra ­
ju. N iedawno, zapoznawszy się 
z pracą zespołów górniczych. wy 
ra z ił w ie le  uznania dla te j p ra ­
cy gościnne na Śląsku baw iący-' 
dyrygent i kom pozytor angielski 
A lla n  Bush.

A  oto op in ia  p rzedstaw ic ie li 
b ry ty jsk iego  M in isterstw a Oświa 
ty : .

,,To, co widzieliśmy w  Centralnym  Ośrodku _ Kulturalno . 
Oświatowym w  Sosnowcu i w ośrodku szkoleniowym w  D ą­
browie Górniczej zasługuje na wysokie uznanie. Akcja k u l­
turalna prowadzona przez Z  ZG przyczyni się bez wątp penia 
do podniesienia poziomu umysłowego rzesz górniczych“.

V '
#  -
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Gazetka ścienna w  ś w ie tlic y .Z Z G  w  W ałbrzychu.
Foto . D z ienn ik  Zachodni“ , K atow ice

Podobne op in ie  w y d a li p rzed­
s taw ic ie le  jugos łow iańsk ich  zw ią  
zków  zawodowych a przedstaw i 
ciele w yd z ia łu  k u ltu ry  w ęgier­
skiego przem ysłu węglowego w y 
ra z il i gorącą chęć nawiązania 
ścis łe j w spółpracy.

N a  odc inku  m iędzynarodow ej 
w y m ia n y  k u ltu ra ln e j w ym ien ić 
należy naw iązanie żyw ych sto­
sunków z Czechosłowacją, W  cza 
sie w iz y ty  u nasizch pob ra tym ­
ców zespól k o p a ln i „Śląsk“  zdo­
b y ł I-sze m iejsce w  pokazie ba 
le tow ym  za w ykonan ie  poloneza 
górniczego.

W iększość św ie tlic  jest ju ż  do 
skonale urządzona i  wyposażona. 
Przy czym urządzenie wykonane 
zostało w  w iększości w ypadków  
przez samych św ietłiczan.

W eźmy dla p rzyk ła d u  ś w ie t li­
cę -kopa ln i Jankow ice. Pow sta ła  
ona (św ie tlica ) ze zniszczonego, 
zaniedbanego budynku, tzndjdu- 
iąc^go się w  ogrodzie na te ren ie  
kopa ln i. P rzebudowa nastąp iła  
ściśle w e d łu g ( p ro je k tu  s,porzą. 
dzonego bezin teresow nie przez a 
-ystenita P o lite c h n ik i G liw ic k ie j, 
i,nż, arch. W łodzim ierza Bucia.

W nętrze św ie tlic y  składającej 
się z dw u m n ie jszych i  dw u w ię

| kszych sal, p a rk ie ty , boazerie, po 
diuna, ła w k i, s to lik i, zydle wszy­
stko t °  w ykonane zostało w  w a r 
sztacie .s to la rsk im  kopa ln i. K o ­
wale i ślusarze kop a lń 1 an i wsdco 
n a li w łasnoręcznie żyrandole, 
zdobne w  em blem aty górnicze, 
k in k ie ty , okuć. a i dekoracyjne 
k ra ty  umieszczono w  ścianach, 
Rzeźby i wszelkie ozdoby sa rów  
nież dlziełem rąk m iejscowych 
artystów .

Zarów no w  te j św ie tlicy , ja k  
i we wszystkich pozostałych pu l 
suje życie. In s tru k to rz y  i k ie ró w " 
nicy ś w ie tlic  n ie  na rzeka ją  na 
brak zainteresowania i  zapału.

K ie ro w n ik  zespołu teatra lnego 
kopaln i M odrze jów ,' ta k  ocenia 
w ys iłek  swoich pup ilów *

,,Wszystkich członków zespo 
łts cechuje wielkie z:im łow in le  
i zapał do sztuk' tea tra lne j. 
Doskonałe opanowanie Tym ę. 
oiiowe ról, wczucie się w  treść, 
oto walory, które pom agają w 
pracy. *.

W ędrów ka po św ie tlicach gó r­
ni,czych u tw ie rdza  nas w  przeko 
nan iu , że upowszechnienie k u ltu  
ry  sta je  się z dn ia  na dzień czymś 
rea ln ie jszym . (m)

Niemiec Niemcowi wilkiem • • o

W  jednym  z p ism  półmocno- 
zachodnio-niem ieckich zna jdu je ­
m y  wiadomość, że w  mieście Lue 
neburgu — znanym z bergen-bel- 
seńskiego procesu odbył się zjazd 
archiwariiusizy połączonych s tre f 
anglosaskich. Uchwalono tam  sy­
stematyczne zb ieran ie dokum en­
tów  dotyczących histonij, w ysie­
dlenia z po lsk ich  Z iem  Odzyska­
nych.

„Archiwa państwowe i m iej 
skje będą przeprowadzały 
zbieranie materiału źródłowe­
go w  ścisłej współpracy z głów 
nym komitetem

Berliński »»Tagesspiegel« a Archiwum W schodnie
W Y G N A N Y C H  ZE W SCHODU
działa jącym  w  L ippstad t. W y. 
gnańcy ze wschodu : j  uchodź­
cy, k ie row n icy  obozów \ .peł­
nomocnicy o rgan izacji uchodź 
ozyeh w  mieście J powiecie 
iu en fb u rsk jm  o trzym u ją  prze. 
to polecenie, aby dostarczali 
do .arch iw um  m ie jsk iego w  
Luoneburg ii sprawozdania z 
przeżyć, no ta tk i, koresponden­
cje  ¡tp*. k tó re  to  dokum enty 
m ogłyby służyć k iedyś . jako 
historyczne św iadectwa o w y ­
gnaniu z domu, zagrody i stron 
ojczystych, ja k  rów nież o roz.

Nowe oblicze Albanii
p a ń s t w i e  » S k l p e t a r ó w «

Ä  “ I *  be*  * ? * * * ?  -u w a - I, M í t y k a  zewnętrzna oparta jest ma b y »  za zacofane baú<¡y,„„ G . j__. - . -
pSk¡petar“ —  po albańsko, zna- I 

czy ,,orze} górski“. Tak nazywa, 
ją  siebie dumni mieszkańcy A l­
banii. Górzysty ich kra j rozpo­
ściera się a wschodnim wybrzeżu 
morza Adriatyckiego. Liczy on 
niewiele ponad milion mieszkań- 
ców. Przez kilkaset lat znajdował 
się on —  jak cały zresztą Półwy­
sep Bałkańskj — pod rządami 
Turcji. Po wojnach bałkańskich 
w r. 1912 odzyskała Albania n ie . 
podległość.

W  kwietniu 1939 r. Włochy —  
po wielu próbach politycznego i 
gospodarczego opanowania kraju  
— napadły zdradziecko na Alba­
nię. Wojska włoskie napotkały na 
bardzo śjlny opór ludności. W  
końcu jednak opór aosta) przeła­
many, nad krajem  zawisło widmo 
okupacji. Najazd włoskj m iał jed 
nak dalej idące cele. Albania 
miała być tylko odskocznią dla 
zdobycia Grecji. Bohaterski opór 
ludności Albanii opóźnił o półto. 
ra roku inwazję Wioch do Grecji. 
Dopiero jesienilą 1940 r. Włochy 
Wypowiedziały wojnę Grecji.

Wałka zrodziła nowych 
ludzi

70.Ü00 wolnościowa armia al­
bańska walczyła e okupantem  
niemieckim ¡ włoskim. Na czele 
ruchu oporu staną} młody nau­
czyciel, Enver Hodża. Rzemiosła 
wojennego nauczył się na polu 
wałki, Jesienia 1944 r, resztki 
wojsk okupacyjnych niemieckich 
i włoskich prześladowane przez 
oddziały partyzanckie Envera Ho  
dży uciekały już z kraju.

Pod Tiraną, u stóp góry D a iłj 
rozbita została dywizja niemiec­
ka, którą szła na odsiecz oblężo­
nemu garnizonowi miasta Zw y  
ejęstwo została drogo okupione” 
Zginęło wielu najlepszych synów 
narodu. Na połuddiu szereg miast 
s wsi został doszczętnie zniszczo­
nych. A le w  walce zrodżiło sie 
nowe państwo, w alką zrodziła no 
wyon ludzi.

żana byja, za zacofane Państwo 
balkańskiie. Do ostatn ich czasów 
panowały tu stosunki foudalne. 
Z iem ia należała do nieleznej g ru . 
py w ie lk ich  posiadaczy źiemśkich" 
B y ł; on i jedyną podporą w jadż 
okupacyjnych w  k ra ju . Większość 
m ieszkańców s tan ow ili ana ifaj,e_ 
ei. Każda dziedzina życia Wyma­
gała, w ięc natychm iastowych Pel  
fo rm . R eform y te zostały przepro­
wadzone przez m łodą A lban ię .*

Dwa lata 
republiki ludowel

y W  wyborach do Zgromadzenia 
Ludowego 2 grudnia 1945 r* Front 
Demokratyczny uzyskał 8? % g|o 
sów. Zgromadzenie to proklamo. 
wało 11 stycznia 1946 r. jethtogjto. 
śnie Albanię jako republikę ludo­
wą. Charakter tego nowego bytu 
państwowego znalazł też wyraz 
w pierwszych artykułach konsyt. 
tuojli A lbanii. Głosi «na Phzede 
wszystkim równouprawnienie 
wszystkich obywateli bez różni­
cy płci, rasy, narodowości w y­
znania. Kobieta albańska wyszła 
wreszcie z niewolniczej, średnio, 
wiecznej zależności, w  której 
trw ała do niedawna.

Zdobycze pierwszego rządu lu ­
dowego Albanii są olbrzymie \v 
każdej dzjedizljinte. Odbudów3, kra 
łw postępuje w  niezwykle szyb. 
kim tempie. W  fabrykach znów 
wre praca. Odbudowano wszyst­
kie zniszczone wskutek działań 
wojennych mosty.

O lbrzym iego dzie ła  doKonano 
przede w szys tk im  w  dziedzinie 
ośw ia ty. K ra j p o k ry ła  siec no ­
w ych szkó ł, przystąp iono
gicznije do w a lk i z an a lf*“  y - 
zmem. Is tn ie je  obecnie W A »a-
nji 923 szkól pow szechnych 1 9
szkół średnich. Młoda r«plUS a 
uzyskała też wyższą szkoli -
njczną, konserwatorium i  ^
pedagogiczną. Gospodarczo " , u * 
n ie  zna jdu je  się w  dobre j s f 
cJL

jedynie na zasadzie przyjaźni 
pokojowej współpracy z ¡nnymi 
państwam] bałkańskimi. W  tym  
tylko naród albański w idzi gwa­
rancję niepodległości i demokra­
tycznego rozwoju. (rok)

poczętej wówczas drodze cier­
pienia. Archiwum miejskie do 
kumenty te przechowa, lub 
przekaże dalej do planowane­
go „archiwum wschodniego*.

G dybyśm y b y li bardzo z łoś liw i 
— i bardzo rzeczow i zarazem — 
tnogljbyśm y zaproponować, by 
N iem cy z wrodzoną sobie diofeła. 
dpością za łoży li a rch iw u m  .«łzie 
jóiw wysiedlen ia z naszych Z iem  
Zachodnich. M a te ria łó w  mogłaby 
dostarczyć zapewne m. jn. G łó w ­
na K om is ja  Badania Zbrodni 
N iem ieckich, d la  ostatniego okre­
su; dla okresów wcześniejszych 
należało by zebrać dok ładny ma 
te r ia j h is to ryczny o tym . ja k  to 
N iem cy na naszych ziem iach dziś 
odzyskanych o s i a d a ł  i, zanim 
zosta li pos łan i z pow rotem  do V a- 
teriandu.

Alle nije będziemy sięgali aż tak 
daleko. N atom iast możemy do 
lueinebuirskieigo a rch iw um  zaofia­
rować jedesn dokum ent współcze­
sny. Będzie to fe lie ton  z b e r liń ­
skiego „Tagesapiegel“ , z którego 
dow iadu jem y się dz ie jów  „d ro g i 
cie rp ień“  w ygnańców  ze wscho­
du“ . W  fe lie ton ie  tym  czytam y:

Serdeczny list i  Jugosławii
*1«  r e d a k c j i

® D * i e n n f i k a  ^ ¡ a © l i © « i n i e g >© «
WC2Qraj padlszedi do naszej redakcji list od grupy 

uczniów Polaków, którzy studiują w szkołach przemysło­
wych w Jugosławii Poniżej podajemy treść tego listu!

Borowo, dn ia U  g rudn ia  1947 r.
iSzanowna Redakcjo!

M y, młodzież polska w  Jugos ław ii, k tó ra  w  zw iązku z 
w ym iana  młodzieży obu k ra jó w  zna jdu jem y się na te j zie­
m i, bardzo tęsknim y za polską prasą. P rzypom inam y sobie 
tu ta j, j ak to w  domu co rano oczekiwaliśm y na „D z ienn ik  
Zachodn i“  aby przeczytać w szystkie w iadom ości od deski do 
deski. Wszyscy byliśm y abonentam i te j gazety. I  dlatego tak  
bardzo wszyscy razem Prosim y Cię Szanowna Redakcjo, o 
Przysyłanie nam waszej gazety, za co będziemy Wam bardzo 
w dzięczn i Ta drogą ślemy serdeczne pozdrow ienia d la  Re­
d a kc ji oraz dla wszystkich czyte ln ików  „D z ienn ika  Zachod­
niego“  i  ta c z a m y  najlepsze życzenia Dosiego Roku! Co 
dzień hPri l ; Pmv oczekiwać na w iadom ości od Redakcji.

M łodzież polska, u: Bornwi.p.

Wacław Świerszcz 
Zaremba, Zbigniew 

Heisik, Czesław

Następują Pod isy: Jan Cze­
czotka. E rw in Sad!*- 
Zarakowski, Leszek Da.browskł’
Paweł Curnar Franciszek Bu­
dziński, Stanislaw N a ko rm ak,

Aleksander 
Ł asik, M a - 

-  ^ 2esiaw  D udz iak ,
Józef Biel, Stanisław Durek’ Ka~ 
ro i Mojścik, Czesław Siwek, Ju­
lian  W yrw ał, L* ngin Szych, 
Mieczysław Małota Wiesław As_
man, Bolesław B uc’2ek, Stanisław 
Łuckoś, Czesław ŁoSiwka’ Ry" 
szard Stolarczyk A in izy  B rudny- 
Zbigniew Oleś, Kazimierz pa^ f ’ 
Zenon Szewczyk, StanisłaW , '° 'r 
wak, Tadeusz ZCrvze^ d <
Tatoń, Stanisław Zygmunt, K a‘

Młodzież polska, w  Borowie.

zimierz Cisek, Henryk Jagusisz, 
Zdzisław Krempa, Rudolf Cieśla, 
Łucjan Małczak. Eugeniusz De- 
rej, Jerzy Nowak, Jan Faliszew­
ski, Kazimierz Popek, Kazimierz 
Piwowarczyk, Zdzisław Goc, 
P io tr Szafirowicz, Adam Gruca, 
Waldemar Kluźniak, Ryszard 
Trepiak, Mieczysław Węgrzyn, 
Wawrzyniec Felisiak, Waldemar 
Cieślikowski.

Do lis tu  polskich kolegów załą­
czyli pismo chłopcy jugosłowiańscy, 
którzy serdecznie pozdrawiają m ło­
dzież polską za pośrednictwem Re­
dakcji „Dziennika Zachodniego“ . 
L is t podpisało 123, Jugosłowian, stu­
diujących w szkółach przemysło­
wych w Borowie.

_ »jCzyżby tysiące repatrian­
tów, którzy szukają swych ro ­
dzin 5 bardzliej ńiż kiedykol. 
w iek skazani Są na korzysta­
nie z pomocy innych, nie mie­
liby znaleźć dostatecznej licz­
by ludzji, którzy zachowawszy 
swoje siedziby, gotowi są zmę 
ezotiym zaofiarować schronie­
nie i  posiłek? Choćby tylko z 
wdzięczności, że mogli; sami 
zachować swój dobytek? „Pię­
kne j wdzięczne zadanie, by 
to zbadać“ —  powiedziałem 
sobie.

Kiedy przyszedłem do wsi, 
która przez siwą spokojną ci­
szę wywoływała uczucie, że 
tuta j  mogą mieszkać tylko do­
brzy ludzie, rozpocząłem swój 
eksperyment. Obok bramy 
pierwszej zaraz zagrody rosła 
wspaniała jabłoń, o gałęziach 
ciężkich od owoców. Sporo ja ­
błek Już spadło; podniosłem 
jedno, aby dawno zapomnia­
nym smakiem się pokrzepić. 
Nagłe zza węgła wypadł męż­
czyzna z w idłam i w  ręku i 
skoczył ku mnie. „Już tutaj 
przychodzą kraść!" —■ w rza­
sną} z wściekłością j zanim 
powiedziałem jedno słowo, do 
stałem potężny cjos rękojeścią 
wi deł . . .

W  sąsiedniej wsi pierwszych 
sześć zagród zamkniętych by­
ło na głucho. Chociaż słysza­
łem ruch za ogrodzeniem, na 
kilkakrotne pukanie n ikt nie 
odpowiadał. W  siódmej zagro­
dzie kobjera. która otworzyła 
wrota, powiedziała „Nje!“ —  
zanim jeszcze otworzyłem l i ­
sta. W  ósmej mjalem szczę­
ście. Siadano właśnie do obia­
du. Zapytałem pokornie, czy 
coś nie zostanie dla mnie. Po­
wiedziano m( przyjaźnie, abym 
poczekał. W  czasie jedzenia 
rozmawiano ze mną grzecznie, 
wypytywano skąd i dokąd j 
nie zapomniano podzielić się 
ze inną troskami o pogodę i o 
zbiory. M imo to po zakończe­
niu posiłku oświadczono mi, 
że, niestety, nto już nie ma. 
Na moją pokorną uwagę, żc 
w  misce coś »ostało, oświad­
czono surowo, że to dostanie 
pies. Okazało sic. że nie są 
skłonni dać mi| chociażby ka­
wałka suchego chleba.

Wreszcie taj się udało. K o­
bieta, do której zwróciłem się 
na ulicy, zaprosiła mnie tło 
domu i nakryłai porządnie do 
stołu. Kiedy odchodziłem, w e­
tknęła m; jeszcze do kieszeni 
kilka kawałków wiejskiego 
chleba. „Najserdeczniej dzię-

, A u to r  fe lie tonu  pow strzym uje  
się od kom entarzy. N ie potrzeba 
ich zresztą! Potrzeba natom iast 
zam iast kon fe ren c ji a rch iiw ariu - 
szów — konferencji: zasiedziałych 
gospodarzy.

Tymczasem prasa bawarska po

■

Oto jeden z wielu obrazków, m 
, których zapomnieli archiw ariu- 
| sze z Lueneburga szubienic* 

w  Oświęcimiu
Foto S tanis ław  M ucha, K ra k 6 w

dala ostatn io wiadom ość o tym ,

ku je  ne.ni gusmodvn*“  — «o. 
wm-kdaJem. — . Mg — !k,ś/ Bo. 
ską! —  wystraszyła  <ę — 
niech pan tak  głośno nie dzię­
ku je . G dyby gospodyni się do­
w iedzia ła , że coś panu dałam, 
w yrzuc iłaby  mnie prosto na 
ulice. .Ta jestem też w ys ied lo ­
na . .

ja k  ch łop i sytej B a w a rii karm ili 
wysiedlonych w ygotow anym : ko* 
ściamij!

Jest w ie lo k ro tn ie  s tw ie rdzo ­
nym  faktem , że stosunek lu dn o ­
ści n iem ieckie j, zwłaszcza n ■>. 
mjectkfego chłopa do N ie m e 'w  
wysiedlanych z zagrab cnych n ia  
gdyś obszarów, przeczy w sze lk im  
naje iem entarn ie jszym  uczuciom  
ludzkim . Przez te n ie lttośo jw e 
wsie n iem ieckie  w stre fach an­
glosaskich prow adzi — droga w ę ­
dru jących i  szukających w sparc ia  
łub pracy — bezdomnych N ie m ­
ców. N ie m am y powodu nad n i­
tuj się rozczulać — g ra li ! p rze­
gra li. G dyby w yg ra li, nam  b y ło ­
by gorzej, n iż  im  dzisia j. A le  od­
powiedzialności za swój los —* 
odpowiedzialności za b ra k  k a ­
w a łka  suchego chleba w  c h w ili 
głodu —  niech szukają w śród sie 
ble samych.

Niech sóh‘e w  Lkrostzdt ar*hS« 
w ‘ śC| jro m tO ią  , m.z.tąriąfy“ . H y  
O O-tąfiiiny w  ^ jtn rr t/^ d z i tV i'8
« d o k n ^ n ty “ j».k ko m a v  kre- 
matoitliów i  komory gaaiowe 
Oświęcimia MaW anka. A  p® 
przeczytaniu felietonu s „Tages. 
spiegel“ mamy dowód, ¿e N ie- 
mjec naw et Nici ow; bywa w il­
kiem ,« . Stefan Czei v/ińsik4
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0 zwarty organizm społeczeństwa śląskiego
Akcja P. Z. Z. i  Zuj. W eteranóuj Powstań Śląskich

Ceatr i estrada
TE A TR  ŚLĄ SK I

WT czw artek, dn ia 8 bm . o godz, i 9 
K a tow icach  na D użej Scenie ..K ra ­

kow iacy i  G óra le “  W. Bogusław skie-
S). Tegoż dn ia w  G liw icach  o godz.

.80 „Ś lu b y  panieńskie“  — F re d ry .
Na’ „M a le j Scenie“  p rzygo to w u je  

sic p rem iera  g łośnej sz tu k i G ab rie ­
li. ^Zapolsk ie j „P A N N A  M A L IC Z E W -

ae^,. w  r o i f Ŝ y tu to w e ja ł 'źadebfutu- i c*y*» z początkiem b ie żą ce g o  ro- | Królestwa Kongresowego. Oprócz 
je : M a ria  P aw luśk iew icz . W  pozo- ; ku szeroką »keję, zmierzającą do ~*“Ł —— -  1
stałych ro lach  w ystąp ią : Hanna i ¡•¡nglębieilia na terenie naszego

wojewótlafcwa, m je m iie g »  pozna 
nia się h idnośej nap ływ ow e j i  
m jejscową J wzm ożenia w  ten 
sposób w spó łp racy na po lu go­
spodarczym i  k u ltu ra ln y m .

Śląsk, zwłaszcza Górny, stał się 
— jak wiemy — na skutek powo­
jennych mchów ludnościowych 
terenem, na którym  spotyka się 
'najfourdźiej u-roamałconą mozaj.

B rochocka, Jan ina Bąkow ska-Prze- 
radzka. W ładysław  B roch w icz  W ła­
dys ław  Czerny, Eugenia K w ia tk ie - 
w iczowa, S tan is ław  Kossowski, Bo­
lesław  M ie rze jew sk i, Adam  Rokos­
sow ski 1 Helena Rozwadowska. De­
korac je  W iesława M a ko jn ika .

FOGG i  WDECH N A  ŚLĄSKU

K a t o w i c e  (rś). O ddziaj ś lą - j ju. S potykam y tu  obok ludności 
sko-Dąbr, Polskiego Zw iązku Za j m iejscowej, przybyszów przcdwo 
ehodnjego, łącznie ze Zw iązkiem  j jennych, Wtórzy _ rekrutowali «¡te 
Weteranów' Powstań Śląskich za- j przeważanie z miast M ałopo lsk i i

' królestwa Kongresowego. O p r‘ 
nich mamy obecnie licznych o* 
siedleńców ze w®; podhalańskich 
i kieleckich, repatriantów zsa 
Bugu. reemiigrantów z .Francji

W estfa lii ¡¡. Jugosław ii, oraz ele­
m ent mieszczański i  robotniczy 
ze apiisaczonyoh w o jną  m iast cen­
tra ln e j Polski. 1 

Boeumiie się samo przez się, że 
tak  różnorodny ederrtent, p rzy ­
zwyczajony do rozm aitych wa* 
rnnków  życia i  gospodarowania, 
mający różne tradyc je  i zwycza-

Min. Skrzeszewski w Katowicach
Publiczne posiedzenie W . R. N.

K a t o w i c e  (rs). Dnia 12 bm, F ilh a rm on ii w  Katow icach uro-

N a jp o pu la rn ie jszy  p iosenkarz po l­
s k i M ieczysław  Fogg oraz znany sa­
ty r y k  Stefan W ieehecki (W iech) w y - ! 
stąpią na Ś ląsku: w  Sosnowcu 9 s ty-

Katowicach31 w 1Cpaństw, SnufarmonU i kę ltułnościoiwą w  porównsnjiu t  odbędzie się w godzinach przed- W ® te posiedzenie Wojewódzkiej 
n stycznia. 1 i innymi dzielnicami naszego kra - i połwflnlewyeh w  sali Państwowej I Bady Narodowej, poświęcone
_________________ : spraw ie odbudowy szkól w  w oje*

i wództw ie śląsko -dą hrowskłm ,
| Będzie to. publiczne posiedzenie 
j WRN, na k tó re  zaproszono dele* 
| gaeje poszczególnych »»kół, o r- 
I ganteaeji m łodzieżowych, oraz 
j p rzedstaw icie li społeczeństwa.
; W  trakc ie  posiedzenia kom is ji

K atow ice  (rś). N ie jeden 2 nas, ogią , 'rzeczy jest prawdopodobnie fa k t. te  : dań K o m is ji należy także w apćłp ra- I W . B . N .' b ę d ą  Składały s p ra w o .
organ iza to rzy  różnych  im prez. sg e -  ; (1 ^wyposażaniu « U p i* ,  dotyczące do tych cza s .

Więcej estetyki w  urządzaniu wnętrz
K o m is ja  dla Spraw Plastyki udziela rady i pomoc*

dając świąteczne wystawy' sklepowe 
s tud iu jąc  afisze i  p laka ty , k tó ry m i ró w n icy  św ie tlic , w łaścicie le świetlic fabrycznych l związkowych . ..... .
upstrzone s» w iu ry  i s łupy  o g ło szę -! pow itp . nie m a ją odwagi zw rócić  sic M iejsca to m aja bow iem  służyć m ię- w ych w yn ików  a k c ji odbudowy
ulowe naszych m iast, s tw ie rdza ł cze- i do praw dziw ego a rtys ty , bo b ra it ; dzy in n y m i . w yrab ian iu  poczucia szkól na terenie naszego w oje-
sto duży b ra k  sm aku estetycznego j jest. ja k  Sie zdaje, tra d y c ji w  ty m  piękna w śród korzysta jących z n ich  wńdztW».. Wysokości sum ZiOŻO-
J k  ze s tro n y  dekora to rów  i  „ tw ó r-  k ie ru n ku . ; ludzi h w / s zaś często /p  orzez nie- » . , . ■
ców“  afiszów  rek lam ow ych , jalc i  Tymczasem p rzy  W ojew ódzk ie j Ra- i estetyczne u rzą d ze n ie ’ w nętrz  oraz nych przez społeczeństwo i  «B .
w szystk ich  zam aw ia jących. N ie jed- ! cizie K u ltu r y  w  K atow icach is tn ie je  i przeładow anie ktczem m a la rsk im  i stytne je  n a  Fundusz Odbudowy
o o k ro tn ie  taki© urządzenia w e- ' K om is ja  dla S praw  P las tyk i, k tó ra  j zdobniczym  osiąga sie skutek wręcz ! Sjukól oraz potteiahi tegoż fu n tłu .
w nętrzne, dekorac je  św ie tlic  i  in -  j ma być — ja k  to w y ra z ił w  w yg ło - odw ro tny . 1
nycn lo k a li pub licznych  przedsta- J szonym na jednym  z osta tn ich ze- 
w ia ją  pod względem este tycznym  brań re fe rac ie  p. St. Janusiew icz — 
w ie le  do życzenia, chociaż w idać, że i „sercem  i  naczyn iam i k rw ion ośnym i.
n * urządzenie ich  w ydano dużo pie­
niędzy.

Na naszym teren ie  zna jdu je  się 
w ie lu  a rtys tó w -p la s tykó w , k tó rzyb y  
tego rodza ju  rzeczy w yko n a li zgod­
n ie  z w ym ogam i es te tyk i i  bodaj czy 
nie ta n ie j n iż  pseudo-artyści. dyle 
tanc i, k tó ry m  się zw yk le  wszelkie 
oprawy dekoracyjno-propagandow e 
powierza. Powodem  takiego stanu

ozprowadrzajądymi dorobek p las ty­
ków  w śród społeczeństwa". Ma wiec 
w p ływ ać na szko ln ic tw o w  sprawach 
artystycznego w ychow ania m łodzie­
ży, na podniesienie estetycznego w y ­
glądu u lic  —  do czego w  dużej m ie­
rze na leży a rch ite k tu ra  dom ów, w i-  
.try n y  i  szy ldy sklepowe, p o m n ik i, 
dekoracje z oka z ji w sze lk ich uroczy­
stości, re k la m y  itp . Do g łów nych  za-

Poradnia artystyczna“  dla kobiet*?
Katow ice (hm) Wsżystkto ko ­

b ie ty . k tó re  na k ró tk o te rm in o ­
w ych kursach naudzyły  się szy­
cia, k tó re  m e ucząc się, m ają ja ­
k ie  tak ie  pojęcie o szyciu oraz 
te, dla k tó ry c h  uszycie n a jm n ie j­
szego d rob iazgu przedstaw ia n ie­
przezwyciężone trudności, za in ­
teresuje zapewne wiadom ość o 
nowopow sta jącej .Poradni a r ty ­
styczne j“ , Poradnię te. fe zakresu 
kraw iieczyzny ctęfżk&ej, »«kkie j, 
dziecięcej i  b e llin ia rs tw a , o tw ie  
ra z dn iem  12 bm. Państwowa 
Szkoła Zawodowa Żeńska K a to ­
w ice. K rasińsńkiego 8.

Zadaniem  „P o ra d n i“  będzie u- j 
dziel&nie kob ie tom  pracującym  i 
porad artystycznych in d y w id u a !- ! 
ne kom ponow anie s tro jó w  na f i - ’; 
guzy ' i  zaw odowych (p rz y ? " ~ j 
w yw arue k ro ju , dokonyw anie fa  j 
chowyćh p rzym iarek itp.). tlm oż 
l iw i  to szerokim  rzeszom ko b ie t 
dobre ub ran ie  siebie i  swych ro ­
dzin. m in im a lnym  kosztem.

P oradn ia czynna będzie w  po­
n ie d z ia łk i c z w a rtk i •; p ią tk i od 
godz, 15 do 18, w  sali 111.

czasie ds iąk i decyzji w o jew ody 
gen. Zawadzkiego posiadać będzie 
w łasny w span ia ły  gmach, w y b u ­
dowani/ z Funduszu O dbudowy 
Szkół. W  gmachu tym  znajdą po. 
mieszczenie Państwowe Liceum  
S ztuk i Plastycznej, Państwowe L i ­
ceum Techn ik  Plastycznych, K a ­
tow ick i O ddział W rocław skie j 
Wyższej Sakoły Sztuk P ięknych 
i  Ognisko K u ltu ry  P lastycznej.

P lany gmachu uwzględniające 
wszystkie potrzeby szkó l,’ opraco­
wane ju ż  ‘został)' przez ’ prezesa 
Zw iązku A rc h ite k tó w  jeż. areb';-

K om is ja  dla Spraw P las tyk i może 
rzecz jasna zdanie to w ykonać ty l ­
ko drogą w spółp racy z w ładzam i . _____________ . . .
a d m in is tra cy jn ym i . i  ko m u n a ln ym i j obecnością m in is te r ośw iaty Sta- 
Zw iazkam i Zaw odow ym i, Izbą Prze- ■..... ........ -J * _______

szu pom iędzy poszczególne suko 
ły  w  tere«»*.

Posiedzenie to zaszczycą swoją

m ysłow k-H and low ą , izba Rzemieśl­
nicza, ..Społem“  itp .. bo in s ty tu c je  
te posiadają odpowiednia egzekuty­
wę i  decydują pośrednio czy bezpo­
średnio o a rch itek tu rze  m ających 
stanąć domów, w yglądzie  ok ien w y ­
stawowych, reklam , estetycznym  
kształcie i  opakow aniu tow arów , urzą 
d rm iu  św ie tlic  Ud.

K om is ja  dla Spraw P las tyk i u s iłu ­
je  nawiązać nieodzowne do w ykona ­
nia postanow ionych sobie zadań ko n ­
ta k ty , ale ja k  dotychczas beż w ię ­
kszego - rezu lta tu . B y ło b y  wskazane, 
by  te  in s ty tu c je , k tó re  są, w zgl. m o­
gą być konsum entam i w y tw o ró w  
sztuki, zw raca ły  się — czy to przy 
p ro jek tow a n iu  i  urządzaniu Wnętrz, 
czy też p rzy  ja k iś  oko licznościow ych 
dekoracjach p laców czy domów, 
p rzy  urządzaniu w ystaw  itp . — do 
K o m is ji d la Spraw P las tyk i. In s ty ­
tuc ja  ta, stojąc w  b lis k im  kon takc ie  
z ludźm i - fachow cam i, we wszyst­
k ich  dziedzinach sztuk i, zawsze bę­
dzie mogła wskazać takiego artystę, 
k tó r y  n a jle p ie j dane (zagadnienie 
rozw iąż*.

T ak ie  za ła tw ian ie  spraw y p rz yn ie ­
sie z pewnością obopólne ko rzyśc i' 
Zyska na ty m  z jed n e j .s trony este­
tyka  naszego otoczenia, ż d rug ie j zaś 
artyści, n ie  zmuszani w aru nkam i 
m a te ria ln ym i do „d o ra b ia n ia “  róż­
n ym i sposobami na sw oje u trzym a

n s ia w  Skrzeszewski i  wojewoda 
śląsko-dąbrowski gen. Alekśan. 

i der Zawadzki, in ic ja to r Funtlu - 
j szu Odbudowy Szkół.

Ponieważ sala jest duża, a spo 
j dziew a,m jest w ie lk i nap ływ  go- 
\ śąei i delegacji, w  odleglejszych 
| częściach sali i w  ho łlu  zainst-a- 
| lowane będą głośn iki, by w szy. 
| scy obecni m ogli bez przeszkód 
j wysłuchać sprawozdań i  re fe ra ­
tów.

je w  poćeąDkoiwych fazach współ 
życia -niekiedy z trudem  znajdo­
w ał wąpółny język, aczkolw iek 
znajdował go za-waze. Z  biegiem 
czasu pogłębia się wzajem ne zro 
rum ienie, ale proces ten odbywa 
się stosunkowo w olno; celowo po 
myślane akcje, prowadzone przez 
odpowiednie czynn ik i, mogą pro* 
ces ten przyspieszyć, u ła tw ia ją c  
zlanie się, różnych elem entów w  
jeden zw arty  organizm  społeczny.

-A to ji, podjętej przez P. Z. Z, 
i Z  w. Wet. Powst, SI. nie trzeba 
szeroko uzasadniać. Organizacje 
te postanow iły un icestw ić wrogą 
propagandę rodzim ego wsteeznio- 
twa tam. gdzie są jeszcze je j śla­
dy. Przez roabudzanie j  pod trzy ­
m ywanie antago-niizimów d z ie ln i­
cowych chce oina nas osłabić i 
przeszkodzić w  społecznej prze­
budow ie i gospodarczej odbudo­
w ie naszego państwa.

P. Z. Z. ij Z w. Wet. Powst. Śl. 
dążą do osią-gwięcia tego celu 
przez systematycznie przeprowa- 
dzane odczyty uśw iadam iające i 
organizowanie różnych im prez 
m ających na celu zbliżenie i wza 
jemne błifeze -poznąniie się róż­
nych grup ludności, z ja k ie j po­
wstanie przyszłe jedno lite  społe­
czeństwo śląskie. Końcow ym  ce­
lem, jakij tym  organizacjom  p rzy . 
świeca w  te j akc ji, jest konso li­
dacja po lityczna społeczeństwa 
śląsko-dąbrowskiego w  b loku  de. 
m oicratyranym  i  w po jen ie  w  każ ­
dego pojedynczego obywatela 
przekonania, że ty lk o  drogą 
współzawodnictwa w  ¡pracy nad 
gospodarczą odbudową państwa 
może się korżystn ie  w yróżn ić  i  
że wydajność pracy d la  dobra 
społeczeństwa będzie -w przyszło. 
śe; jedynym  m ie rn ik iem  w a rto ­
ści człowieka.

O zniżki kolejowe 
dla szkół muzycznych

KATOWICE, (jmm) W związku r, 
wstrzymaniem od 1 stycznia przgż 
M inisterstwo Kom unikacji zniżek 
kolejowych dla uczniów szkół mu­
zycznych, do Woj. Wydz. K u ltu ry  
i Sztuki napływają z terenu całego 
województwa indywidualne i  zbiór 
rowe reklamacje. Z reklam acji 
tych przebija nie ty lko troska o 
materialny byt uczniów, ale i po­
ważne zaniepokojenie -o istnienie 
szkół, które zwłaszcza tu na Śląsku, 
dzięki gęstej sieci komunikacyjnej, 
m ia ły we wszystkich ogniskach 
muzycznych bardzo licznych s łu ­
chaczy, dojeżdżających do szkół z 
dalszych okolic. Zarządzenie to — 
zdaniem dyrekcji zainteresowanych 
szkół — równoznaczne jest niemal 
z ich likw idacją. Wojewódzki Wyda. 
K u ltu ry  i  Sztuki wystosował w te j 
sprawie memoriał do M inisterstu 
k u ltu ry  i  Sztuki.

Społeczeństwo bielskie 
na ubogich

BIELSKO. (pól) Społeczeństwo 
bielskie złożyło w okresie gwiazd­
kowym liczne dowody ofiarności 
na rzecz najbiedniejszych miasta.

Związek B. Więźniów Politycz­
nych złożył 132,000 zł na wdowy ł  
sieroty po zmarłych Więźniach, 
Czerwony Krzyż urządził szereg 
wieczorów gwiazdkowych dla dzie­
ci i  starszych. Z imprez- czerwono- 
krzyskich m ile  wyróżniała się 
gwiazdka zorganizowana w  szkole 
nr. 5 w  Bielsku. Czerwony Krzyż, 
urządzając co roku gwiazdkę dla 
ubogich i  dzieci szkolnych, w  ce­
lach wychowawczych wciąga do tej 
akcji młodzież, która sama obdaro­
wana, popisuje się przed ubogimi 
produkcjami, artystycznymi. Co ro­
ku inna szkoła urządza gwiazdkę, 
by wszystkie dzieci wychowywać w  
miłości bliźniego i  współczuciu dla 
nędzy.

tekta  Zb ign iew a Rzepeckiego — .nie. poświęcać się będą mogli w peł- 
Prace budowlane rozpoczną sję na I W yczyni ¿ ^ 'p e w n o  %0 p o ln iito -  
wiosnę. I nia je j ogólnego poziomu.
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Wzrost produkcji zakładów wapienniczych
K atow ice CŃ). Na teitonie Ś lą­

ska Opolsłciogo sgpotyfca się bar­
dzo wiesto więteeę pfflsfMŁjWfSP-
sfeypa tyapiennicze oraz kam ien io ­
łomy. ¡iaajdujące się obecnie pod 
zarządem państwowym .

Celem należytego w yko rzys ta ­
nia te j galęa;, prtzemysłu zorgan i­
zowano Zjedltoiczenle Przemysłu 
Wapiennjjeasgo, k tó rem u podlega

Nowy gmach dla 
szkolnictwa plastycznego

K atow ic« (jm m ). Szkoln ictw o 
p . a styczne w  Katowiicach, m ie ­
szczące się dotychczas w  nieod­
pow iedn im  loka lu , w  na jb liższym

O moralności mieszczań­
skiej

KATOW ICE. Śląsko-Dąbrowskie 
Towarzystwo Przyjaciół Nauk w 
cyklu odczytów o cyw ilizacji orga­
nizuje wykiad Dr. M arii Ossow­
skiej, p ro t  Uniwersytetu Łódzkie­
go o „Moralności mieszczańskiej“ . 
Wykład odbędzie się w piątek, dn. 
9 bm. o godz. 18 w sali Instytutu 
Śląskiego w  Katowicach, ul. War­
szawska 37. Wstęp wolny.

Po „Gwiazdce“...

Społeczeństwo dba o najbardziej potrzebujących
P odaw aliśm y ju ż  sprawozdania z : bryczn-ey „w ieczo rn icę  gw iazdkow ą“ , j B ie lsku darow ało nadto 50 paczek 

uroczystośc i gw iazdkowych., zorga- połączoną z rozdaniem  podarków  dla I odzieżowych dla w dów  i s iero t po 
n izow anych d la  s ie ro t, w dów  i  b ied - dzieci. D zieci p racow ników  popisy - ' żołnierzach. '
nycfa. W da lszym  ciągu stale n a p ły - j w a ły  się uda tnym i inscenizacjam i. ■ Strzelce Opolskie. S taraniem  młe.1- 
w a ją  m e ld unk i z terenu o ,.Gwiazd- , U roczysty cha rakte r m ia ła  .»Gwiazd 
kaeh“  i  op ła tkach, urządzonych dla ; w  koszarach m iejscowego P u łku .
tych  na jba rdz ie j po trzebujących.

G liw ice  (in ). S taraniem  K o ła  Zw . 
b. W ięźn iów  P o litycznych  odbyła się 
onegdaj w  G liw icach  „G w ia zd ka “  
dla w dów  i  s ie ro t po b y łych  w ięź­
niach. D z ięk i obyw a te lsk ie j postaw ie 
m iejscowego kup iec tw a. k tó re  na ten 
cel zebrało sumę 112 tys. zł. \ydow y 
i  ¡sieroty o trzym a ły  zapomogi pie­
niężne. D ope łn ien iem  o fia rności spo­
łeczeństwa b y ł da r C en tra li H and lu  
Detalicznego Zw . b. W ięźniów  Pol. 
w  postaci teks ty  l i i ,  w artości 120.000 
zł. W uroczystości te j w z ię li udzia ł 
przedstaw icie le Zarządu M iasta, z 
w iceprez. J. Row ińską na czele i 
o rgan izac ji społecznych.

Także i W ydz ia ł O piek i Społecznej 
p rzy  Zarządzie M ie jsk im  w  G liw i­
cach nie zapom nia ł w  okresie św ią­
tecznym  o na jb iedn ie jszych  dzieciach 
m iasta. Na zakup upom inków  dla 
n ich  p re lim inow ano  z budżetu m ie j­
skiego kw o tę  520 tys. zł., powiększo­
na o dotację 75.000 zł. i dobrow o lny 
datek Zrzeszenia A dw oka tów  w  kw o 
cie 13.150 zł. Z sum tych  oko ło  500 
dzieci o trzym ało  cenne poda ru nk i w  
postaci kuponów  ub ran iow ych . W i­
ceprezydent m iasta, p. R ow ińska w y ­
głosiła  p rzy  te j oka z ji oko licznościo­
we przem ów ienie, w  k tó ry m  po dkre ­
ś liła  troskę w ładz o niezamożną m ło ­
dzież.

B ie lsko (poi). Rada Zakładowa p rzy  
Państw . Fabryce Przem. Ln ia rsk ięgo 
N r. 7 zorganizowała w  ś w ie tlic y  fa -

Wzaęli w  n ie j udz ia ł delegaci w ładz, 
urzędów, o rgan izac ji i  m iejscowego 
społeczeństwa. Po okolicznościow ych 
przem ów ieniach prezes Tow. P rzy j.
&ołnied2a. starosta b ie lsk i, m gr Ju­
lia n  Barszczewski, w rę czy ł żo łn ie ­
rzom, ja ko  podarek gw iazdkow y spo­
łeczeństwa.. p iękną b ib lio tekę , liczącą 
540 tom ów , zaś przedstaw ic ie l Pow.
Rady Zw . Zaw. czek na 400 tys. zł.,
na zakup ins trum en tów  m uzycznych | W ydzia łu  Powiatowego. P C K : 
dla o rk ie s try  p u łko w e j. T. P. 2 . w  i i R efe ratu  Osiedleńczego

scowego K o ła  Tow . P rzy ja c ió ł Ż o ł­
nierza została zorganizowana /ostatnio 
gw iazdka dla w dów  i  s iero t po żoł­
n ie rza ch 'W . P.. uczestnikach powstań 
śląskich, w ięźniach, po lityczn ych  i  
partyzantach, w  k tó re j w z ię li udz ia ł 
reprezentanci urzędów, p a r t i i p o li­
tycznych , or_ganizac.il społecznych, 
m łodzieżow ych i zw iązków  zawodo­
wych. 163 rodzinom  wręczono p rzy  
te j oka z ji zapomogi pieniężne pacz­
k i  żyw nościow e i  odzieżowe, k tó re  
zakupiono z  funduszów  K o ła  T.P.2 
..............  “  ‘ J -------  PKOS

10 nak ład ó w , k  k tó ry c h  najrw aż- 
rtle jraym i są: nakłady w  Gogoli|_ 
nić. S trze lcach , G o rażd żce  i  O d -
menetje. P rodukc ja  ich  .obejmuje 
wapno budowlane i  nawozowe, 
oraz różnego rodzaju kam ien ie 
dla przem ysłu hutniczego,, che­
micznego itd., przy czym m o ż li­
wości p ro d u kc ji wapna są tak 
w ie lk ie , ¿e gw ara n tu ją  ca łkow ite  
pokrycie  zapotrzebowańia nasze­
go przem ysłu budowlanego, na­
wet przy znacznym zwiększeniu 
ruchu budowlanego w  k ra ju ; is t­
n ie ją  rów nież m ożliw ości w ię k ­
szego eksportu za graniicę.

Równocześnie zakłady te do­
starczyć mogą ro ln ic tw u  poważ­
nych ilośc i wapna nawozowego. 
A by zainteresować .ro ln ików  2 
rnożliwośaiarnj nabycia j  celowo­
ścią zastosowania wapna nawo­

zowego, przeprowadzona zostanie 
przy współudziale Zw iązku Sa­
mopomocy C hłopskie j specjalna
kampania. Na szczególne podkre­
ślenie zasługuje w zrost p ro du k­
cji, k tó ra  z I I  tys. podniosła się 
stopniowo na 65 tys. ton, a obec­
nie przekracza ju ż  100 tys. ton. 
W parze ze wzrostem  produkcją 
idą w ie lk ie  ¡prace inwestycyjne. 
Ostatnio np. zamówione w  Chrza 
nowiie 12 lokom o tyw  potrzebnych 
dla przeprow^adzenia szybkiego 
transportu .

Dodać trzeba, że dzięki zgodnej 
współpracy p a r t i i robotniczych, 
oczyszczono wszystkie" zak łady 2 
elem entów szkodliw ych, co w p ły ­
nęło na popraw ien ie  atm osfery w  
ośrodkach pracy. Dziś ju ż  w  za­
kładach w apienniczych pracu ją  
jedynie Polacy, ,

Dlaczego nie ma Szkoły Dramatycznej
w katowicacb ?

K atow ice  (jm m ). Is tn ie jąca w  
r. szkolnym  1946/47 w  K atow icach 
p rzy  Państw ow ym  Teatrze Ś lą­
sk im  jin .  St. W yspiańskiego P ry ­
w a tna  Średnia Szkoła D ram atycz­
na, pozostająca pod k ie row m jct- 
fcwem ówczesnego dyrek to ra  tea­
tru  — B ron is ław a Dąbroiwstkjego. 
licząca ok. 30 uczniów, z końcem 
roku  po egzaminach przed k o m i­
sją państwową w  K rako w ie , w y ­
puściła p ierwszych absolwentów. 
Jak w iadom o pracu ją  on i obecnie 
e w ie lk im  pożytk iem  w  teatrach 
śląskich. Los pozostałych ucz- 
rtiów, m n ie j zaawansowanych, k tó  
ray wstępując do w ym ien ione j 
:=sakoi:' pragnet; pośw ięcić się k a ­

rie rze scenicznej, n iestety nie jest 
do chw iili obecnej zadecydowany.

Po p rze jęc iu  te a tru  >pczez dyr7 
W, Krasnow ieckiego siprawa szko­
ły  pozostała w  zawieszeniu. N ad­
chodzących z M in . K u lt.  i  S ztuk i 
subw encji n ik t  mi.e podejm ow ał, 
a uczniow ie do c h w ili obecnej 
oczekują na ogłoszenie te rm in u  
rozpoczęcia nauki. Celowość js t-  
n iep ia  szkoły tak jego typra na 
Ś ląsku uznana by ła  przez W oje­
wódzką Radę K u ltu ry  oraz przez 
¡M inisterstwo K u l ta ty  j Sztuki. — 
Czy dyr, Krasnowiiecki; napotka ł 
na jakieś nieprzezwyciężone prze­
szkody, nde zezwalające na je j po­
nowne uruchom  ien ie?,

Rozmój żgcia ku ltu ra lno  oświntoujego

Nowy Sokal Pow. Biblioteki w Raciborzu
Racibórz (tg). Każdy krok postę­

pu w życiu ku ltu ra lnym  i oświato­
wym w itam y z radością i notujemy 
z w ie lkim  zadowoleniem, szczegól­
nie jeśli chodzi o tereny odzyska­
ne.

W zniszczonym Raciborzu możli­
wości kultu ra lnych jest mało, brak 
nie ty lko  gmachu teatralnego, lecz 
nawet odpowiedniej sali na przed­
stawienia teatralne.

Z krzewieniem oświaty w  pow. 
raciborskim nie jest o w iele lepiej. 
Poza tygodnikiem „Now iny Raci­
borskie“  (wydanie „Now in Opol­
skich“ ) nie ma tu  innych miesco- 
wych gazet. Miasto nie posiada 
wcale publicznej biblioteki, a istnie 
jąca Powiatowa Bib lioteka nie mo-

Zabawa karnawałowa
KATOWICE, Rada Opiekuńcza i 

Rodzicielska przy Państwowej Szko 
le Zawodowej Żeńskiej w  K atow i­
cach organizuje dn- 1° hm. w  auli 
Śląskich Techn. Zakładów Nauko­
wych w  Katowicach, ul. K rasiń­
skiego 8a Zabawę Karnawałową 
Całkowity dochód z zabawy prze­
znacza się na kupno książek i po­
mocy naukowych dla szkoły

gła dotychczas zaspokoić potrzeb 
miejscowej ludności, gdyż’ z jednej 
strony brak było odpowiednich 
książek, a z drugiej lokalu na po­
mieszczenie czytelni gazet i  czaso­
pism, nie wspominając o niezbęd­
nych salach na zebrania i koafereu 
cje.

Toteż z radością powitano fakt, 
że pierwsza placówka ku ltu ra lno- 
oświatowa na terenie Raciborskie­
go, Powiatowa Biblioteka w  Raci­
borzu, znalazła pomieszczenie w  no 
wym  obszerniejszym lokalu przy 
ul. Marsz. Stalina 6. Otwarcie no­
wego lokalu odbyło się pod koniec 
grudnia, w  obecności przedstawi­
c ie li władz powiatowych i  m ie j­
skich. p a rtii politycznych oraz licz­
nych gości.

Z h is to rii b ib lioteki podajemy na­
stępujące szczegóły: biblioteka pow 
stała w  kw ietn iu 1946 r., posiadając 
wówczas ty lko  124 książki, p rzy­
dzielone przez K ura torium  Okręgu 
Szkolnego Śląskiego. Abonentów 
miała biblioteka do końca sierpnia 
/)0. Dopiero później, gdy powiększył 
się księgozbiór o 625 nowych to­
mów, zaznaczył się silniejszy na­
pływ czytelników.

W roku 1947 biblioteka otrzymała

Morflnistka - złodziejką
Okradała lekarzy, by zdobyć pieniądze na narkotyk
K a t o w i c e  (rs). W  K a to w i- j % .łanowa Podlaskiego, k tó ra  w  

cach i  innych  m iastach P o lsk i | sp ry tn y  sposób okrada ła lekarzy 
grasowała przez dłuższy czas m or j z instrum entów  ch irurg icznych ł  
k n is tk a  Jadwiga Jarosiewićzowa I s trzykaw ek. Urządzała się w  ten

______ ________________ _ i sposób, że p ros iła  doktora w  je .
‘j go gabinecie, by się z n ią  uda ł 

do chorego ojca, a gdy ten się po.
, szedł ubrać, zabierała z szafek 
i pó łek co je j w pad ło  pod rękę 
i  u la tn ia ła  się. Noga pow inę ła  się 
je j jednak u  dr. Sobańskiego w  
K atow icach, k tó rem u skrad ła  3 
s trzykaw k i, ale n ie  zdążyła uciec 
poszkodowany, zorientowawszy 
się w  sytuac ji, oddał ją  w  ręce 
m ilic ji.  Zatrzym ana tłum aczy się* 
że n ie  m ia ła  za co kupow ać m or­
fin y , spieniężała w ięc kradzione 

w  w yże j opisany sposób in s tru ­
m en ty  i  zaopatryw ała się w  po ­
żądany' przez n ią  na rko tyk .

nowe przydziały książek; obecnie 
posiada 2360 tomów . inwentaryzo- 
wanych. Prócz 500 miejscowych 
czytelników biblioteka ma 6 punk­
tów bibliotecznych w  powiecie, każ 
da po 50 książek. Czytelnictwo w 
punktach terenowych rozw ija sic 
powoli, gdyż ludność, wychowana 
przez szkołę hitlerowską w  znacz­
nym procencie musi się dopiero 
uczyć polskiego czytania. Zadaniem 
miarodajnych czynników' jest, bw 
cała miejscowa ludność, nie umie­
jąca po polsku czytać i  pisać, prze­
szła gruntowne przeszkolenie na 
kursach repolonizaćyjnych.

Nawiasem nadmienić należy, że 
onegdaj Rada Rozwoju Gospodar­
czego Ziemi Raciborskiej przedy­
skutowała sprawę ożywienia życia 
kulturalno-oświatowego oraz oma­
wiała możliwości propagowania w 
całym kra ju  raciborskiego regiona­
lizmu. Specjalnie w  tym  celu po­
wołana do życia komisja ma zająć 
się kultura lnym  dorobkiem ludności 
Ziemi Raciborskiej. Muszą odżyć 
dawne ludowe zwryczaje, pieśni i 
tańce oraz powstać na nowo ludo­
we o rk ie s try , w ie jskie j, przy czym 
duży nacisk będzie się kłaść na da­
wne stroje regionalne.

PRAWIE

200.000.606, -z ł
rozdzieli pomiędzy uczestników gry
o2-ga loteria klasowa

OTO G ŁÓ W NE W YG R AN E:
t X 2.000.000.— *ł 
<> X t.000.000.— ..

28 X 500.000— „
j wiele, wiele innych ¡po:

300.000— 50.000.—
200.000 —  20.000.—  
100.000.— i t. d.

OGÓŁEM 40.000 WYGRANYCH
n a  8 0 000 n u m e r ó w  l o s ó w

Ciągnienie I-ej k i. łó-go stycznia, 
(PAP) 92
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Odbudowa Związku Radzieckiego ¡g p **
(Na margines!© odczytu inż. Warawikowa w Katowicach}

W Katowicach baw ił ostatnio ar­
chitekt radziecki, inż. Warenik, 
k tóry w sali „Stowarzyszenia in­
żynierów i techników polskiego 
przemyśla węglowego", powitany 
serdecznie przez dyr. Bajera, w y­
głosił odczyt na temat postępów 
radzieckiej techniki budowlanej w 
budownictwie przemysłowym i mie­
szkaniowym.

Warto zapoznać się z niezwykłe 
ciekaw; mi wywodami prelegenta i 
z przytoczonymi przez niego da­
nymi.

GDY LUDZIE PRACUJĄ . ..

W okresie ostatnich la t trzynastu, 
to znaczy pierwszej, drugiej j czeI 
ściowo trzeciej „p ięcio la tk i", Zvjia- 
zek Radziecki wzniósł budowle 
wartości 400 m iliardów rub li zło­
tych. W czasie ostatniej „pjęęio- 
la tk i“ , iwanej „Pięciolatką odbudo­
wy“ , która rozpoczęła się w r. 1545 
a potrwa do r. 1950, samych budo­
w li przemysłowych wzniesie się za 
sumę 150 m iliardów rubli.

W czasie wojny główny wysiłek 
Z\v. Radzieckiego był skierowany 
na wznoszenie zakładów przemy­
słowych, pracujących dla arm ii.

Równolegle do wojskowych za­
kładów przemysłowych rozw ija ły 
się także przemysłowe zakłady po- 
mocnicze. Prace o charakterze po­
kojowym podówczas wstrzymano, 
wykonując ty lko  najważniejsze a 
nich, np. budowę „m etra" (kolei 
podziemnej) w Moskwie, czy gazo­
ciągu między Moskwą i Saratowem.

W miarę oswobadzania terenów, 
zajętych przez Niemców, przystę­
powano bezzwłocznie do odbudowy 
zniszczeń, W jak im  tempie prace 
te przeprowadzano, niech powie 
takt, że w miesiąc po wypędzeniu 
Wroga w Podmoskiewskim Zagłę­
biu Węgłowym zdołano uruchomić 
kopalnię. Nic dziwnego, że w  i-oku 
1946 osiemset przedsiębiorstw prze­
mysłowych, zniszczonych przez na­
jeźdźcę, było już odbudowanych 
i puszczonych w ruch. W sześć 
miesięcy później były odbudowane 
wielkie zakłady hutnicze „Zaporoż- 
stal", a w tej chw ili uruchamia się 
pierwsze turbiny, ustawione w 
„Dnieprastroju“ , przy tamie na 
Dnieprze.

JA J  m m c  A POWODZENIA
Czym można wyjaśnić tak szyb­

kie tempo odbudowy? Po prostu 
zastosowaniem przez budowniczych 
radzieckich najnowocześniejszych 
zdobyczy technicznych — maszyn, 
instrumentów, narzędzi pracy i je j 
metod. W Rosji carskiej przy po­
mocy prym itywnych instrumentów 
i stosowaniu takich metod pracy 
wykonywano w ciągu roku około 
dwustu m ilionów metrów sześcien­
nych rbót ziemnych. Z liczby tej 
połowę stanowiły prace przy bu­
dowie łln ij kolejowych. W roku 
1940 wykonano . . .  900 m ilionów
metrów sześciennych tych’’ robót, w 
roku 1350 zaś zamierza się wykonać

; półtora m iliarda metrów. Roboty te 
wykonuje się całkowicie mecha­
nicznie, przy pomocy czerparek 
łyżkowych (łyżki o pojemności pół 
metra, metra lub trzech metrów 
sześciennych), albo też przez sto­
sowanie metod hydromechanicz- 
nych: rozmulstnia ziemi wodą i 
transportu przez rury. Przy bu­
dowie huty „Azowstal" przesunięto 
tą ostatnią metodą 3 m ilionów me­
trów  sześciennych ziemi, a kanału 
Moskwa—Wołga — 13 m ilionów me­
trów sześciennych.

NIE M A „SEZONOWOŚCI“

Ściany budynków wznosi się przy 
pomocy rusztowań z ru r  żelaznych, 
ustawianych wewnątrz gmachów. 
Materiały podnosi się nawet na w y­
sokość 50 metrów za pomocą kra­
nów o nośności od pół tony do 50 
ton, a przenosi je  poziomo trans­
porterami o stalowej taśmie. Beton 
ubija się sposobem wibracyjnym. 
Powszechnie używa się w budow­
nictw ie konstrukcyj żelaznych, spa­
wanych elektrycznie własnymi me­
todami, np. pod warstwą żużlu.

a-
na-

ICrany i  transportery, podobnie jak 
wspomniane czerparki, są konstruk­
c ji rosyjskiej.

Stosunek wartości wznoszonych 
w okresie rocznym budotyli do 
wartości stosowanych przy ich bu­
dowie maszyn wzrósł w  porówna­
niu z r. 1929 pięciokrotnie. Wiele 
drewnianych i  żelaznych części 
składowych wyrabia się w  zakła­
dach pomocniczych, a na miejscu 
budowy jedynie montuje się je,
Sezonowości w  budownictwie nie 
ma. Roboty prowadzi się przez 
cały rok, nawet zimą. W tej porze 
roku ogrzewa się nowowznoszone 
m ury < beton parą, elektrycznością 
i specjalnymi instalacjami, a wy­
susza śię je przy pomocy wentyla­
torów,

C Z Y N N IK  D U C H O W Y  I  N O W E  
M E T O D Y

Na szybkie tempo pracy wpływa 
w stopniu niepoślednim tak ie  en- dowli, jest przeciętnie dwa 
tuzjazm ludzi pracujących, biorą- j razy krótszy, niż dawniej, 
cyeh chętnie udział we współza- ne instytu ty  naukowo-badawcze 0- 
wodnictwle zawodowym. Projekty praeowują nowe metody pracy v 

i  sposobów w y- I budownictwie, podając wynjKi

konywania pracy, zgłaszane dzięki 
współzawodnictwu przez robotni­
ków, zastpśowuje się w  praktyce i 
udostępnia ogółowi przez odpowie­
dnie publikacje. Pomysłodawcy 
wansują na instruktorów. ( w 
stępstwie takiego stanu rzeczy w y­
dajność pracy ro b o tn ik ó w  w  Zwią­
zku Radzieckim jest większa, mz 
w  Ameryce.

ważnym czyn- 
normąch wy- 

materia- 
szcze- 

projekty i

Innym  niemniej 
nikiem są oparte na 
dajnośei pracy i  zużycia 
łów, a opracowane bardzo 
gółowo i skrupulatnie
harmonogramy pracy. DaJe to do~ 
skonała w yn ik i. W Moskwie wznie­
siono 21 ośmiopiętrowych domow 
w ciągu zaledwie 220 dni. Budowa 
kopalni, która dawniej pochłaniała 
dwa do trzech lat, obecnie t iu a  o 
12 do 14 miesięcy.

Dzięki, n o w e j tech no log ii p racy  
cźas p o trz e b n y  na  w yko n a n ie  bu - 

• -—  — trz y
S pec ja l-

ncwych narzędzi

Szef komór gazowych z Blachowni wydany Polsce
Zbrodn iarz hitlerotuski odpowie przed sądeoi

G l i w i c e  (fn). Niedawno pro- 
| kuratorze Sąiihi Ofcr. w  G liw i­

cach io s til praekawaiy zbrod. 
i!.;3ł“z woeinny dr Hoffmann, u ję­
ty w  jednej ze stref „BfaKwJi“. 
Polska M isja Wojskowa w Ber­
linie nadesłała w  ś!ad za nim ak~

ta, stwierdaające jego zbrodniczą 
da¡lalaUi«M. Okazsîo sję bowiem, 
że d r  H o f fm a n n  b y ł  znaną nosta- 
óją na terenie filii obozu boueen- 
traeyJnego w Oświęcimiu, znaj. 
itającego się w  Blachowni, gllaje 
zatrudnieni b y l j  —  p r z y  pracach

Propagujmy zioła lecznicze
Niewykorzystane źródło dochodu

Katowice, (erg) Najwyższy już cza3 
zainteresować świat lekarski i spo­
łeczeństwo wartością leczniczą ro­
ślin, stosowanych tak często z do­
brym i w ynikam i po wsiach. Trzeba 
również zwalczać opór niektórych 
aptekarzy, którzy dla egoistycznych 
względów «siłują nie dopuścić do 
wolnej sprzedaży ziół i  utrącać ak­
cję działu ziół „SPOŁEM“ , który 
dostarcza po niskich cenach świet­
nie wysortowane, bez zanjeczy- 
szczeń zioła.

Rozwój przetwórstwa zielarskie­
go da ro ln ikow i z prowadzenia 
plantacji zielarskich i przez zbiór 
ziół, które zbywać może w  punk­
tach skupu zió ł „Społem“ , poważne 
źródło dochodu, a nadto eksport 
wysokocennych przetwórców zioło­
wych, zamiast wywożonego surow-

Wyialazek rolnika 
opolskiego

Niemodlin. (PAP) Rolnik ze wsi 
Korfantowo w  powiecie niemod­
lińskim, B. Stanierowski, wyna- 
lazł urządzenie usprawniające w  
dużym stopniu wyorywanie bura­
ków.

Nowy wynalazek, który zgłoszo­
no do Instytutu Naukowo-Rolni- 
czego w Puławach, został wypró­
bować; w m ajątku doświadczal­
nym Kochcice w  powiecie Lubli­
niec. Próba dała wynik pozyty­
wny. W ynalazek zakw aliiikowa- 
no do szerszego zastosowania.

Noworoczne porządki 
sia „Batorym “

Gdynia. (ZAP) — Na najw ięk­
szym polskim statku pasażerskim 
„Batorym " przeprowadzono nowo­
roczne porządki. W myśl obowią­
zujących przepisów statek podda­
ny został corocznemu „gazowaniu", 
mającemu wytępić wszystkie, ist­
niejące ną nim ewentualnie insek­
ty  i robactwo. Jak twierdzą fa­
chowcy, ostatnie „gazowanie" Ba­
torego na dokach w A ntw erp ii nie 
było przeprowadzone tak staran­
nie, jak  w  Polsce.

Nowy Rok przyniósł również za-" 
łodze „Batorego" niezwykle poży­
teczną i przydatną inowację — mia 
nowicie nowoczesny gabinet denty 
styczny. Odtąd marynarze — z „Ba 
torego" nie będą musieli czekać z 
leczeniem zębów na przybycie do 
portu, lecz uzupełnią wszystkie 
braki uzębienia już w  czasie jazdy 
— i  to bezpłatnie. Podobne gabi­
nety otrzymają wszystkie większe 
statki polskiej flo ty  handlowej.

ca, przysporzy kra jow i dużo w ięk­
szy dochód. Największa na świecie 
wytwórnia F. Penick w  Ameryce, 
zwróciła się ostatnio do „Społem“ 
o poważniejsze transporty kory 
kruszyny i  jałowca, korzystniejszy 
będzie jednak wywóz olejków i 
ekstraktów.

Należy domagać się, ustawy zie­
larskiej, uwzględniającej nowoczes­
ną znajomość zielarstwa i korzy­
ści z niego płynącej, oraz należy 
przeciwstawiać się decydowaniu o 
zielarstwie ludzi, którzy z różnych, 
najczęściej osobistych pobudek, dą­
żą do utrzymania obecnego niezdro­
wego stanu rzeczy.

nad w ojenną produkcją  by łe j IH  
Rzeszy —- w ięźn iow ie  różnych 
narodowości. Is tn ia ła  tam  w ie lka  
fab ryka  benzyny syntetycznej, 
stanowiąca poważną pozycję _ w 
potencjale w o jennym  Niemiec.

Według inforinacjj licznych 
świadkówę przebywających na 
terenie stref okupacyjnych, a re­
krutujących «¡ę z obywateli 
państw obcych, itr Hoffmann ra j-  
«w waj się osobiście eksperymen­
towaniem nad skutecznością tlzia 
łania gazów bejowych w  komo­
rach gazowych, w  których na je ­
go rozkaz byiś mordowani nie. 
szczęśliwi więźniow ie narotłotwo- 
ie.j żydowskiej i jeńcy.

Ponieważ większa cześć „pa­
c jentów “  dra H o ffm an a^ ju ż  uje 
żyje, za is tn ia ła  trudność w  odna­
lezien iu  św iadków  w  te j sprawie. 
Dlatego te / prokurator Sądu 
Okręgowego w  Gliwicach wzywa 
wszystkieh, którzy zetknęli sję z 
osobą zbrodniarza i wiedzą o je ­
go działalność^ podczas okupacji, 
do zgłaszania ssie w  god*. urzędo­
wych do I I I .  Rej. Prokuratury 
Sądu Okr. w' Glłwicaćh, ul. Po­
wstańców I I  p.

swych dociekań w  biuletynach, któ­
rych dotychczas ukazało się 80 ty ­
sięcy stron. Jeśli na miejscach 
robót powstają jakieś zawiłe zaga­
dnienia techniczne. pracownicy 
wspomnianych instytutów przyby­
wają, by je  rozwiązać.

Z W IARĄ  W PRZYSZŁOŚĆ
Budownictwo mieszkaniowe i 

przemysłowe spoczywa w Związku 
Radzieckim na barkach Zjedno­
czeń Budowlanych. Są one podzie­
lona na trzy  klasy. Do pierwszej 
należą Zjednoczenia, wykonujące 
w ciągu roku roboty na sumę 70 
m ilionów ru b li i  wyższą do trze­
ciej — wykonujące ną sumę 29 m i­
lionów, lub mniej. Niektóre Z je­
dnoczenia wykonują roboty tylko 
5 dziedziny jednej specjalności 
(konstrukcje stalowe, roboty ziem­
ne, izolacja ciepła, urządzenia sa­
nitarne Ud.

Wartość posiadanych przez Zje­
dnoczenia budynków, maszyn, na­
rzędzi i  zakładów pomocniczych; 
cegielń, wapienników, kamienioło­
mów ttp. przedstawia 40 proc. war­
tości wznoszonych przez nie w 0- 
kresie rocznym budowli. Szkolenie 
inżynierów, techników i  robotników 
odbywa się w  ^licznych zakładach 
naukowych, szkołach zawodowych, 
na kursach i na budowlach.
, Pięcioletni plan Odbudowy po­

stawił przed budownictwem ra­
dzieckim trudne zadania (mecha­
nizacja: 60% wszystkich robót bu­
dowlanych, 95% przygotowywania 
betonu, 90% przygotowywania za­
praw wapiennych, czy zwiększenie 
o 40% przedwojennych norm w y­
dajności pracy), lecz budowniczo­
wie radzieccy żywią głęboką wiarę, 
iż zadania te wykonają, (wm) * i

P B O tłR A Itf POL­
IS U W ZG LĘ D N IĘ  

NtEM  A U D Y C JI LO K A LN Y C H  
ROZG ŁOŚNI K A T O W IC K IE J

C zw artek S stycznia 
5.53 sygnał czasu i  zapowiedz sie­

ci. 8.W sygnał czasu i „K ie d y  ranna 
w stą ją zorze". 3.03 g im nastyka. 6.15 
wiadomości, s.sa m uzyka. 6.56 p ro ­
gram dnia. 6.38 sygnał czasu ?.oil 
dz ienn ik  7.15 m uzyka. 7.20 lekc ją  
języka rosyjskiego. 3.20 in fo rm a ­
c je  ogólnopolskie. 8.23 skrzynka P 
Ć K . 8.35 o rk iestra  cięta. 9.15 zapo­
w iedź program u 10.40 audycja M in . 
O św iatv. 11.57 sygnał czasu i he jna ł, 
12.93 w iadom ości. 12.08 przegląd pra­
sy. 12.15 m uzyka. 12.2« z m ikro fonem  
pó k ra ju  12.3« m uzyka ludow a. 15.6»

! in fo rm a c je  P olski po łudn iow e j. I-»-*®
' aktua lia . ‘ 15.25 kom un ika ty . 15.30 po- 
gadanka L ig i K ob ie t. 15.4« „W ieś siu 
cha. 10.90 dz ienn ik . 18.12 „T u  rnowl 
W ybrzeże“ . <6.25 rezerwa dziennika. 
IG.35 audycja dla dzieci. 16.55 z żyd*! 
wyższych ucze ln i, pogadanka. I7.*w 
m uzyka dla w szystkich. 18.00 n  U 
Ł. 13.15 koncert życzeń. 18.85 kon­
cert rek lam ow y. 13.50 wiadomości 
sportowe. 19.GO z zagadnień SWiata 
pracy. 19.10 audycja dla w ojska, 10.« 
m elodie św iata. 19.59 sygnał czasu
20.00 dz ienn ik . 30.50 audycja TU H -u
21.00 słucow isko, 31,45 audycja z cy- 
k in  M uzyka dwufortepianowa**. 22.8v 
m u iy k a  taneczna. 22.45 zapowiedz 
program u. 22.S0 m uzyko taneczna-
23.00 ostatnie w iadom ości. 23.53 Z
osta tn ie j c h w ili.  24.00 zakończenie 
program u,_________ ,

„ b u l ) h a "  dzia ła , w  Isietraeg

Jub ileusze .zasłużonych
Istebna, (kb). G rupa 28 akadem i­

ków  z terenu Is tebnej, Jaw orzynk i 
1 K oniakow a, u tw o rzy ła  G rono M ło ­
dzieży A kade m ick ie j pod nazwą „K o  
ly b a " rozw ija jąeę  od dłuższego cza­
su ożyw ioną działa lność ku ltu ra lną . 
Ostatnio grupa ta zorganizowała w ie! 
k i  jub ileusz 7. oka z ji 40-lecia kap ła ń ­
stwa ks. dziekana Jakuba Gazurka 
30-leeia p racy  duszpasterskiej ks 
p ra ła ta  Emanuela G rim m a oraz 35- 
lecia p racy  leka rsk ie j, d r Jana Ha­
czyka na terenie Is tebnej, ja k  ró w ­
nież uzyskanie pierwszego na te re ­
n ie  Śląska do k to ra tu  fa rm a c ji przez 
członka „K o ly b y ”  Franciszka Urbacz 
kę,

Na program  uroczystości złożyła 
się akademia, na k tó re j p rzem ów ie­
nie wstępne, skierowane do ju b ila ­
tów  w yg ło s ił ks. p ro f. K uba lok . Z 
ko le i p rzem ów ił akadem ik Józef M i­
chałek, przedstaw ia jąc działalność 
m łodzieży akadem ick ie j w śród m ie j 
scowej ludności. Ju b ila t d r Easzyk 
m ó w ił da le j o p racy na teren ie  wsi 
podgórskich. P rzem aw ia ł rów n ież i 
sk. p ra ła t G rim m  k tó ry  podkreś lił, 
że miejscowo, m łodzież akademicka 
przeszła tw ardą  szkołę życiową, k tó  
ra by ła  przygotow aniem  do stud iów  
i  do pracy w śród ludności podgór­
sk ie j. Jub ila tom  wręczono następnie 
pam iątkow e obrazy. "W części a r ty ­
stycznej akadem ii, odbył się występ

dvróch m ie jscow ych g ó ra li z kobzą 
i  gęślam i oraz p iosenkam i gó ra lsk i­
m i, pó czym  p ro f.. Drozd odśpiewał 
piosenkę ks. G rim m a „G ron ie  nasze 
g ron ie ". Akadem ia zakończyła się 
w spó lnym  odśpiewaniem  „Gaudea­
mus ig i tu r '“ . po czym  przy  licznym  
udzia le m iejscowego społeczeństwa 
odby ł się ba l jub ileuszow y. U roczy­
stość jub ileuszow a pozostanie na dtu 
go w  pam ięci ludności iś tebn lań- 
śk ie j.

Kartki zaopatrzenia 
w martwym sezonie

Warszawa. (PAG) W  okresie '¿l 
m owych miesięcy, t, aw. ,.roart. 
wego sezonu" w  ruchu  buckfwla- 
nym  — pracow nicy zakładów ce­
ra m ik i czerwonej, betonierni i 
w ap ienn ików  oraz członkowie ich 
rodzin  w  okresie od dn ia 1 sty­
cznik do 31 marca rb. pozostają. 
ce bez pracy będą o trzym yw a li ■ 
nadal karty zaopatrzenia- 

Ponadto rodzinne karty zaopa­
trzen ia  przyznane będą członkom 
rodzin pozostających bez pracy 
pracowników przemysłu budowla 
nego objętych sMorowym uki« 
dera pracy w  budiwnictwie,

Pożyteczna inicjatywa wydawnicza
Monografia kościoła w  Chrząszczycach

OPOLE, (hor) Niejednokrotnie 
pisano już w  prasie, a także dy­
skutowano w  różnych instytucjach 
nad koniecznością wydawania mo­
nografii poszczególnych miejsco­
wości na Opolszczyżnie, które by 
przedstawiły i  przypomniały społe­
czeństwu prastarą polskość tu te j­
szej ziemi Z radością powitać na­
leży pierwsze objawy realizacji tej 
myśli. Oto pełne in ic ja tyw y w tym 
kierunku, posiadające ju t  w  swym 
dorobku k ilka  podobnych wydaw­
nictw  „W ydawnictwo św. Krzyża 
w Opolu“  (Drukarnia Diecezjalna), 
wydało ostatnio książeczkę pt. „K o ­
ściół Parafialny w  Chrząszczycach". 
Autor, ks. Dr. Edward Szdzuj-Fran- 
kiewicz .opracował ten „przyczynek 
historyezno-kulturalny do dziejów 
Opolszczyzny“ , z całym um iłowa­
niem rodzinnych, widocznie stron,
i  z dużą, naukową starannością.

Z zainteresowaniem czyta się 
dzieje pa ra fii podopolskiej, rozw i­
jające się od r. 1260 aż do czasów 
obecnych. Silnie podkreślona jest 
tu polskość tych stron, od czasów 
fundacji piastowskich, poprzez po­
wstania śląskie w  r. 1S21 aż do 
prześladowań za polskość w  latach

1939—1940. Książka wydane jest 
b. starannie, z ilustracjam i i z przy­
pisami, tudzież odpowiednią b ib lio ­
grafią i warta jest obszerniejszego
omówienia.

Statki pilskie w budowie
Gdynia. (PAP) Polską flota han­

dlowa wzbogaci się o 9 nowych jpd 
nostek. 8 rudo-węgloweów buduje 
się w stoczniach krajowych; w  
stoczniach angielskich w  budowie 
są 2 motorowce drobnicowe i 1 pa­
rowiec drobnicowy.

Poza tym  w  k ra ju  wykonuje się 
holowniki. Statki, zamówione w  
Ang lii, spuszczone będą na wodę w 
końcu lutego, lub początku marca.

Bezpośrednie połączenie 
Olsztyn —  Szczecin

Olsztyn (PAP). Z  dniem 8 stycz­
nia br. pociąg kursujący dotych­
czas na Ijn ii Gdańsk — Szczecin, 
zostaje przedłużony do Olsztyna. 
Będzie on kursował jako pociąg 
pospieszny.

I Wolne posady |

S ŁU ŻĄ C A  uczciwa po trze­
bna jes t od zaraz. Zgłoszę 
n ia  K atow ice , Zabrska 16 
m. 10 S3d
GOSPODYNI energiczna 
w y kw a lifiko w a n a  potrze­
bna do b u fe tu  kole jow ego 
w ym agane re fe renc je . O- 
fe r ty  C zy te ln ik  B y tom  pod 
„B u fe t" .  45g

Przy-,¡miejny na stanowisko kierownika 
działu budowlanego

Jecfmifca 6-u4(iu^cm&§&
Zgłoszenia z życiocySem osobistym, lub 
pisemne do fabryki Portland - Cementu 
„Wysoka , poczta Łazy, p0w. Zawier­
cie- (PAP) 91

ttsssHasassss
Rączne WIERTARKI ELEKTRYCZNE

j&  13/15 220 V  
poleca

E L E K T R O  .  R A D I O  - S A L O N
KATOWICE, UL. W ARSZAW SKA 28

T e le fon  321-85 (73)

A f’?Ji£0WNU TU, ADKA

...... J H M t r
^D Z IC H àW  $  ¿

m M ?  fmmiesUMćwiEiii* na r~ "“  
WHAUlif MATÎRHtt MS KWIUSK f 
»UKItNW ¡ UBBANIA OKAZ ¡HAUL 

KSMY SZKOCKIE
58

PA&STW O W A O LE JA R N IA  W R O C Ł A W  
u l. Długa n r 23

przyjmie natychmiast

Inżyniera chemika
na stanwwisko kierownika technicznego. 
Wymagana praktyka w  przemyśle tłu . 
saczowyim, (84)

Kierownika produkcji
Zgłoszenia od godz. 8— 15.

M A S Z Y N IS T K I - sekre ta r­
k i  k w a lifik o w a n e j poszu­
k u je  B iu ro  H andlow e broń 
ży zbożowo -  nasiennej, 
zg łoszenia: G liw ice , ul.
Lom py 11, m . 6. lG4g

U C ZC IW A  starsza z re fe ­
re n c ja m i ja ko  kas je rka  do 
sklepu de lika tesów  potrze­
bna, w a ru n k i dobre. W ia­
domość: te le f. 314-21. 185g

O P IE K U N K A  do dzieci po 
trzebna na tychm iast. B y ­
tom , P lac S trze lców  B y ­
tom skich  1. m . 8. 1698

D Z IE W C ZY N A  do ła t 2«, 
czysta j  zdrow a, do pomo­
cy pani dom u zostanie p rzy  
ję ta . C a łkow ite  u trzym a ­
nie. Zgłoszenia: G liw ice, 
u l. Lo m py  11. m . 0. I63g

FRYZJERKA i  fryzjer po­
trzebni od zaraz. Zgłosze­
nia Katowice, Hala Targo­
wa *5. 174g

K IP Ę * WIN esencji, aro 
matów owocowych i  dole-
wek do wódki, pierwszo­
rzędny fachowiec z 28 le­
tni praktyką przyjmie po 
sadę od zaraz. O fe rty  Czy­
telnik Chorzów pod „'W i­
no". W*®

W SZYSTKO D L A  SPOR- U 
TOW  ZIM O W Y C H : D/SP le 
Jan F u jd a k  Ska Łódź, r,\ 
P io trkow ska  83, te l. 128-82. B

K u p a «  |
K U P IM Y  Windę budow la-

(PAP) 851 -

ną, Zgłoszenia: Te l. 380-40.
151g B

| G o t ó w k « | ”K U P IM Y : 5 do 7 aparatów  
te le fon icznych szerego­
w ych  na 2 do 6 l in i i  m a rk i 
SIEMENS, PR ITEG  lub  
M IX  i  GENEST oraz ma­
szynę do liczenia (sumo­
w ania  z taśmą). O fe rty : 
D zienn ik  Zachodni K a to ­
w ice  pod „128“ . 159g

U W AG A* R ybak m orski U 
poszukuje w spó ln ika  z  go* ci 
tów ką  za w rem ontow an ie  s] 
i  w yrem on tow an ie  ku tra , s! 
Zgłoszenia: K w ia tko w sk i, 

G dańsk-O liw a, A l. G ru n ­
w aldzka 434, m. 3. 73d

TEH M O STATY i  przełącz­
n ik i do poduszek e le k try ­
cznych każdą Ilość zakupi 
„T E O H N O H IG IE N A " K ra ­
ków , B racka 7, I  p. 67d

Z  K W O TA  25« do 489 ty  a.
przystąp ię  ja ko  w spó ln ik  
lu b  udzia łow iec do uczci­
wego in te resu  — przedsię­
b io rs tw a. O fe r t j ' „R epa­
t r ia n t"  do „D z ie n n ik  B a ł­
ty c k i“  Gdynia. 77dM ASZYN Ę tryko tą rską  10 

9 8 6-kę kup ię . W iadomość
A . K lim czak  B ie lsko, Par-
tyzan tów  50. 'Md

Ę Nauka i  sztuka j
KORESPONDENCYJNE 

KURSY KSIĘGOW OŚCI,
In fo rm a c je : L u b lin , s k ry t­
ka pocztowa 105 . 70dW YTW Ó R N IA  Romana Ja-

źw ińskiego poleca b ie liznę 
jedw abną. Łódź, N a ru to ­
wicza 93a/9. 86d

A N G IE LS K IE G O , rosy jsk ie  
go na jszybcie j wyuczam . 
„D yp lo m o w a n y". Te l. 347-94 

17SgSPRZEDAM lu b  zam ienię 
dyw an za znaczki poczto­
we. Katow ice. M ariacka  24 
m . 8. 170g

(  L m e w a i n i r a i i a  )
T A P C ZA N , kredens, po­
m ocn ik, w itry n ę  sprzedam 
okazyjn ie . Te le f. 413-13.

163g
U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
k a rtę  re je s tracy jn a  RKU.

D W A W OZY k ry te  sprze 
dam. Chorzów, Jag ie lloń­
ska 7, m . 2. l«7g

szek P a jąk  zam ieszkały 
K ozy W l. 7»d

U N IE W A Ż N IA M  zgubione 
od c in k i k a r t  żyw nościo­
w ych  z przydz ia łem  na 
b u ty , stem plowane „P a ń ­
stwowa F abryka  Sukna ni 
15 B ia łą ". « «

PR AC O W N IA  ko łde r, po­
duszek, becików  dziec in­
nych.. W ykonanie  solidne, 
ceny przystępne, "a to w lce  

1 T, stycznia I .  m 5. 173g

zgubi' J*

Md

r a ZN IAS* zgubioną 
re je s tracy jn ą  RKU. 

o na nazwidko Mie* 
A n ton i, B ie lsko, ul 

M aja . 62d

E W A Z N IA M  zgubiony 
ód osobisty na nesw i- 
Aniel® B is ło ży t 
Pułaskiego 11.

Blel-
»Sd

Państwowe Praedsię- 
hiorktwo Budnwtane
przyjmie natychmiast
1 Btlltrt
na stanowiśteo kie­
rownicze 
1 S f l l lM I
do ru r wodociągo­
wych
Zgłoszenia kierować: 
Państwowe Praedsię. 
biorstwa Budów J. n r 3 
Katowice, u l. Cho­
rzowska nr 87 (86)

W B IE LS K U  poszuku­
je  ko respon den tk i Dz. 
Zachodniego um eblow a­
nego po ko ju . Zgłosze­

nia do C zyte ln ika  w  
B ie lsku  u l. 8 M a ja  7 

pod „D z ie n n ik a rk a " .
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lai Syołiowskl
SZCZOTKI
P Ę D Z L E
HURT i DETAL 

Gdynia, Abrahama ’¿i 
Tel. » -1 4  (05)
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SPORT! P o drugim dniu zawodów

Czesi zwyciężyli 1 4 3 :8 4  pkt

Czwartek, 8 stycznia 1948 r.

Najlepsi bokserzy Polski
według listy kapitana zwiążkio- 

wego P. Z. B.

Pcanań. K a p ita n  zw iązkow y 
Polskiego Z w iązku  Bokserskiego 
u s ta l]f o fic ja ln ą  lis tą  bokserów. 

L is ta  przedstaw ia się następu-

P o z n a ń ,  (tel. wl.) W yniki dru 
giego dnia zawodów:

P a n i e :
100 m dow.: 1. Kitbisowa (CŚR) 

1.18,8 min., 2. Beevarowska Zd. 
(CSR) 1.13.4 min., 3! Lłsekówni 
(Polska) 1.24.8 min.. 4. Niedżie- 
lówna (Polska) 1.34.8 min.

100 m klas.: 1. PrasiliWa (CSR)
1.28.2 mim. (nówy rekord Czecho­
słowacji), 2. Kosowa (CSR) 1.3213 
min., 3. Kaletówna (Polska) 1,33,8 
min., 4. Janasówna (dolska) 1.34,4 
min.

Sztafeta 3 X  108 m zmiennym: 
1. Czechosłowacja w  składzie: 
Groskopfówa, Prasiloca, Rnhiso- 
wa W czasie 4.19,2 min. (nowy re­
kord Czechosłowacji), 2. Polska 
W składzie Niedzielówna, K ale­
tówna, Bemówna w  czasie 4.35;2 
min.

P a n o w i e :
400 m dow.: 1. Bartusek (CSR)

5.11.4 min., 2. I.andkamraer (CSR)
5.23.3 min., 3. Kałuża (Polska)
5.40.5 miń,, 4. Nogaj (Polska) 5.51.6 
min.

300 m klas.: Linhart ,1. (CSK) 
2.47,8 min., 2. L inhart V I. (CSR) 
2.33 nfińi, 3. Szołtysek (Polska)

2.59,4 min., 4. Krause (Poiska) 
2.59,6 min

100 down: 1. Bubnik (CSR) 1.03,6

S iła  M y s ło ir ic e  —
Cak K ra lo ve  V in o h ra d y  4 :4

w zapasach

Cze#*«*/
S port i W czasy

J a n ó w .  Rewelacyjny zespół 
Mys.owic, który osiągnął tak świet 
ne w yniki podczas turnieju po 
Czechosłowacji, uzyskał ponow­
nie wielki sukces, remisując z 10- 
krOtym mistrzem Czechosłowacji.
Uzyskany przez gospodarzy remis 
został przyjęty przez liczną pu- 
blicżńość bkiaskami. Zespół Siły, 

j mając wielkie doświadczenie z tur 
i nieju po Czechosłowacji, niezwy- f .
kle starannie przygotował się do znacznie Piszę, 
tego spotkania. Zapaśnicy śląscy \ "  piórkowej Jasiński (Silą) u-
wykazali doskonalą kondycję i am tuz w pierwszych minutach
bieję, które* dopomogły do za- j Dolejskowi.
szczytnego wyniku. Gospodarze | W alka w wadze lekkiej pomię- 
nawiązali z Czechami równorzęd- j dzy Kuszem (Siła) i Stehlikiem  
ńą walkę i "przy większym szczę- I zakończyła sję po bardzo nłeczy- 
ściu spotkanie mogli wygrać. N a j- stej walce zwycięstwem Czecha, 
większą niespodziankę wieczoru j W  póiśredniej mistrz Polski

mistrza Czechosłowacji — Lun- 
daka.

W yniki poszczególnych walk 
przedstawiają się następująco:

W muszej Wrona (Siła) zrewan­
żował się Odehnalowj (Cak), któ­
rego położył niespodziewanie w 5 
minucie na deski.

W  koguciej doskonale walczący 
Tobola po niezwykle zaciętej i 
pięknej walce wrypunktował nie-

f&i&jii-Ą Gołaś w  wadze półśred- 
nie.i, który zwyciężył na punkty

M ie li szczęśc ie ...

Wyścigi motocyklowe w Kłodzku
Kłodzko (tel. wi.). — W święto 

Trzech Króli, zorganizowano po 
raz pierwszy w Kloch* u uijczue 
wyścigi motocyklowe.. Wyścigi 
zorganizowane zostały -z, inicjały:- 
wy KS Njsa r  zgromadr/Jy ha 
starej« 15 zawodników Ifrgoż k lu ­
bu oraz jednego njośtawąrzywćo- 
nego. : '

Wyścigi podzielono na' dwie k# . 
tegorie ponad 350 ccm j 200 cętm. 
Dla kategorii ponad 350 ccm w y­
znaczono 9 Okrążeń (jedno- okrą­
żenie f i . km). "W kategorii' tej 
zwycięży} G r o m s f c f w  : czasie 
16.34.4 przed Bochaczkjerri.

W kategorii 208 torrr (S dłćrSs- 
żeń) zwycięstwo odniósł Pińoaak 
(niestow.) na D K W  w czasie 11.48, 
przed Gasi orawskim j 'U łbry- 
chem.

W czasie wyścigu zdarzyły się 
dwa wypadki. tSawodpik M ątw .e, 
jew  wywrócił się na' sarnęj me­
cie. n e  odnosząc pawążdtejsżych 
uszkodzeń, oraz zawodnik Otóst. 
rozbił zupełnie swoją rhaszyńe, 
wychodząc z wypadku bez'szwan­
ku. . ,

Mistrzostwa łyżwiarskie 
Norwegii

Osio; Mistrzostwa łyżwiarskie Eu 
ropy w jeżdzie szybkiej przyniosły 
.szereg dobrych wyników w konku­
rencjach męskich.

T y tu ły ' mistrzowskie na długich 
dystansach przypadły w udziale 
Chafifeś Mathiesenowi, który w y­
grał zarówno' 5.000 m jak i 10 km, 
.uzyskując w obu konkurencjach 
doskonałe wynik i. Czas Mathiense- 
na na 5 km wynosił 8:4S min,, a 
na 10 km — 17:51 min. Na 1500 m 
zwyciężył. Rśidćr L iakley w czasie 
2:25,6 min. L iaklev legitymuje się 
najlepszym w tym roku Wynikiem 
na 5.000 m. który wynosi 8:27,8 min.

Podczas zawodów w Trondheimie 
Ljurigbórg uzyska! lepszy od Lia- 
kleóa w yn ik  w  biegu na 1.500 m, 
przejeżdżając dystans w 2:25,6 min, 
w. bięgu na 5 km Ljungberg na tych 
samych zawodach uzyskał czas 
8:40,9 min.

Gołaś po dramatycznej walce po­
konał na punkty mistrza Czecho­
słowacji Lundaka.

W  średniej technicznie lepszy 
zapaśnik czeski B iły wypunkto­
wał mistrza Polski, Gryta.

W  półciężkiej Urgacz (Siła) po 
bardzo wyrównanej walce zw y­
ciężył na punkty Henzla.

W  ciężkiej Hempeł (Cak) po cie­
kawej walce wypunktował ambit 
nie broniącego się zapaśnika Siły 
Berkowego.

Zawody na zmianę prowadził 
Czech Men fik  i Polak Stachoń, 
na punkty Jelinek (Cz) i Jasiń­
ski (P).

min., 3. M arik (CSR) 1.03,6 min., 
3. Ramola (Polska) 1.04,6 min., 4. 
Marchlewski (Polska) 1.05,6 miń.

Skoki z trampoliny: 1. Kroma 
(CSR) 130,26 pkt., 2. Kłaptocz (Pol 
ska) 105,72 pkt., 3. Skorupka (Pol­
ska) 104,78 pkt.

Sztafeta 3 X  100 m zm.: 1 Cze­
chosłowacja (Kovar, L inhart J. i 
Bubnik) w czasie 3.30,2 min., 2. 
Polska (Wąs, Langer, Fudała) 
3.42,5 min.

Odbyty na zakończenie mecz pił 
ki wodnej zakończył się zdecydo­
wanym zwycięstwem Czechosło­
wacji w  stosunku 18:2 (9:11). Bram  
ki dla Czechów zdobyli Nowotny 
8, Cerny 6, Kocourek i Hromec 
po 2. Dla Polski bramki zdobyli 
Szczepański i Kawa.

Ogólny wynik meczu Polska —  
Czechosłowacja po dwóch dniach 
brzmi! 143:84 pkt. dla Czechosło­
wacji.

Ł y ż ir ia rz e  M osktuy p rzo d u ją
w  czwórmeczu miast-

Moskwa. Na stadionie „D yn a ­
m o“  w ' M oskw ie rozpoczął się do­
roczny ezwórmecz łyżw ia rsk i z 
udzia łem  M oskwy. Leningradu, 
S w jerdłow ska i G o rk ij,

Zawody cieszą się w ie lk im  za­
interesowaniem , zupełnie zresztą 
zrozum iałym , gdyż sta rtu je  w  nich 
e lita  łyżw ja rzy  ; łyżw .iarek Z w ią ­
zku Radzieckiego.

W  w y n ik u  s ilne j konku renc ji 
ju ż  pierwszy dzień zawodów p rzy ­
niósł szereg doskonałych w y n i­
ków , k tó re  w większości są n a j­
lepszym i osiągnięciami łyżw ia rzy  
w  jeżdzie szybkie j bieżącego se­
zonu zimowego.

Bieg na 3.000 m przyn iósł zw y­
cięstwo m is trzow i ZSRR — An.- 
' anowi w  doskonałym czasie

5:08 mjin. D rug im  by}; P iskarew, 
k tó ry  ukończył bieg w  czasie ó 
0,7 sek. gorszym od zwycięzcy.

Obie konkurencje  kobiece (500 
i  1500 m) p rzyn ios ły  zdecydowane 
Tjwyojęstwo Issakówej, m istrzyn i 
Zw iązku Radzieckiego; w  biegu 
na 500 m Issakowa uzyskała czas 
49,3 sek., podczas gdy 1500 m w y ­
grała w  2:42,2 mjin. D rugą była  
Zofia Choiczewnikówna, k tó re j 
czasy na 500 i 1500 m wynoszą: 
4P.8 sek. oraz 2:44 m in.

Po pierwszym  dn/iiu w  czwórme 
czu czołową pozycję za jm uje M o. 
stewa, m ając 22 pkt. przed L e n in ­
gradem — 54.5 pkt., Ś w jerd łow - 
steiem — 74,5 pkt. i  G ork i — 79 
pkt.

łąco:
Waga musza: 1) S ow iński, 2) 

Gum owski, 3) Tyczyński. 4) K a ­
m ińsk i. 5) Patora.

Waga kogucia: 1) B aza rń ik . 2) 
Grzywocz, 3) K ruża . 4) Panke, 5) 
K ud łac ik .

Waga p ió rko w a - 1) A ntk iew ięz, 
2) Cziórtek 3) G ołyński, 4) M a- 
tloch. 5) M azur.

Waga teka: 1) Rademacher, 2) 
Bj,brzydki. 3) Kom oda. 4) Skderka’ 
5) B oń ikow sk i.

Waga półśrednta. 1) Chychła. 
2) Iw a ń sk i, 3) O le jn ik , 4) A dam ­
ski, 5) W ik lińsk ii.

Waga średnia: 1) P isa rsk i. 2) 
T rzesowsk:. 3) Kalczyński. 4) Szy 
m ankiew icz, 5) R a jski.

Waga półciężka: 1) Szym ura 2) 
M ech lińsk i. 3) Nowara. 4) Ko® *’" '  
ski, 5) K u b ic k i.

W aga c::ężka: 1) K łm e ck i, 2) 
N iewadził. 3) B ia łko w sk i. 4) A r-  
chaoki. 5) K o tkow sk i.

Z Rundem »a czele
Oslo. Jako reprezentantów do koń 

k u re n c ji  skoków  o tw a rty c h  na Z i­
mowe Ig rzyska  Olim pijskie w St. 
Moritz, N o rw e s k i Związek Nareiar 
ski wyznaczył następujących zawo­
dników-: Asbjoern Rund. George 
Thrane, Peter Hugsted i Thorle if 
Scheid erup.

Tęsknota / «  szynk*y

Angielskie kłopoty żywnościowe
^  i  + f  A V /1  P  „ ¡ A A r .  ł ł T T r r m i l  n *

Dynamo —  S-parlak 4:4
Moskwa. W ramach rozgrywek 

I L ig i Hokejowej (system kanadyj­
ski), o mistrzostwo ZSRR odbył się 
mecz między dwoma pretendentami 
cło ty tu łu  mistrzowskiego na rok 
bieżący- — „Dynamem“ i moskiew­
skim „Spartakiem“ . Po stojącej na 
wysokim poziomie, lecz wyrówna­
nej grze, mecz zakończył się w yn i­
kiem nierostrzygńiętym 4:4.

Po dotychczasowych spotkaniach 
w tabeli m istrzowskiej prowadzi 
„Spartak“  — 9 pkt., przed „Dyria- 
mem“ i CDKA — po 7 pkt. „Spar­
tak“ ma jednak rozegrany o jeden 
mecz więcej od obu następujących 
po nim Zespołów.

(pod Htloè
Meszaninka

Człowiek właściwie jest barda« j chodzi tylko o „Fabrykę Grze jn i- 
ńaiwnym stworzeniem i naw et: ków i Arm atur Elektrycznych“, 
nie Zdaje sobie spritćy, ile c iek»-! wobec czego sprawa fabrykacji 
wych rzeczy w okół niego się [ sojuszników sposobem przemy- 
dzieje. Potem dopiero, jak się o| slowym musiała upaść. Ot, i prz,y- 
nich dowiaduje, zaczyna się dzi- ; kroić.
w-ow-ać i myśli soiłie: „No, n o . ,‘.“ j inna znowu dziwna sprawa za- 

A więc ńa przykład mało kto istniała we Wrocławiu. Otóż tam- 
chyba w‘ie, że w- Oleśnicy* na Dół- tejśzy Zarząd M iejski wystawia 
nym Śląsku istnieje— ułióa Jana mandaty karne tej treści:

się dotychczas zdawało, że to Że­
romski zapoczątkował w „Wietrze 
od morza“ legendę o Smętku, a 
nie żaden Wańkowicz, który w 
swej książce „Na tropach Smęt­
ka“ tego Smętka dopiero zapoży­
czył sobie od Żeromskiego.

Widocznie jednak myliliśmy się 
i w-obee tego obawiamy się, czy 

| się nie mylimy także myśląc, iż 
to Sienkiewicz wynalazł żaglobę, 
a nie na przykład pani Ćw-iercza- 
kiewiczowa.

Na razie tyle o dziwowaniu się.
N iejaki X .

Kiepury. Zwyczajnie Jana Kiępu 
ry i kc.Riec. A przecież powinno 
się już od dawna tę nazwę zińie- 
nić na następującą: „Ulica’ Tana 
Kiepury, byłego obywatela pol­
skiego. obecnie amerykańskiego.“ 

Wtedy od razu prze*.lalibyśmy 
się dziwować ’i wożystko byleby 
w- porządku.

Druga sprawa: Jesteśmy, jak  
wiadomo, narodem bardzo przede 
siębiorczym i potrafimy dużo rze­
czy u nas produkować, ale nikt 
nigdy chyba nie. przypuszczał, że 
umiemy fabrykować i to sposobem 
przemysłowym —  ' sojuszników . 
Tymczasem firm a „Nowa Księ­
garnia Techniczna. Romuald Rej- 
cheobach“, Warszawa, ul.Poznań­
ska 12 — właśnie wynalazła t ik i  
sposób fabrykacji i to do tęgo w 
Bielsku, i wysłała tam list, za­
adresowany w- ten sposób:” * 

„F ab f. S o i u s i n  i k  ó w  i A r ­
m a tu r E lek tr. J. &  J. W. Szwode.

Bielsko 1 M aja  21.“* 
Oczywiście, że wiadomość o 

tym, iż my w Bielsku fabrykuje­
my sojuszników wywołała w ca­
łym świeeie olbrzymią sensację. 
Wszyscy się strasznie dziwowali, 
jak  my to potrafimy robić) a k il­
ka państw, bardzo potrzebujących 
sojuszników, zwróciło się nawet z 
odpowiednimi ofertami. Niestety, 
już wkrótce okazało się, że to

•„Z a rząd  M ie js k i m. W rocław ia 
W ydzia ł Adm . P raw ny.

Doraźny nakaz ka rn y  100 zł 
(słownie: sto złotych).
■ Za n iepraw id łow e wyskoczenie 

z tram w a ju , grzywnę nałożono i
pobrano od ob........ .. (wym ienić
imię i nazwisko ty lk o  na żądanie 
ukaranego).“

W ynika więc z tego, że we 
Wrocławiu wolno wyskakiwać z 
tramwaju, ale pod warunkiem, że 
czyni się to prawidłowo. Tylko jak  
ma takie prawidłowe wyskakiwa­
nie z tram waju wyglądać? Przo­
dem, tyłem, wspak, czy z lotu 
ptaka, na twarz, lub na łeb i szy­
ję . . .?  Niestety, niewiadomo. Wo 
bćc tego prosimy o dalsze

(Korespondencja z' Londynu> 
L o n  d y n, w styczniu 1948 r.

Czym jest najbardziej zaotasorbo- 
wany umysł przeciętnego Anglika? 
—• Kwestią aprowizacji.

Zagadnienia po lityk i ekonomicz­
nej i finansowej są przez przecięt­
nego Anglika rozpatrywane pod 
tym kątem widzenia. I tak np. pro­
blem topniejących z dnia na dzień 
zasobów dolara — obchodzi tu sza- 
rego człowieka o tyle, o ile może
on. spowodować obniżenie’ racji 
żywnościowych.

To samo „aprowizacyjne“ po­
dejście cechuje społeczeństwo an­
gielskie w stosunku' do planu M ar­
shalla, cży. kwestii zjednoczenia 
niemieckich stref okupacyjnych.

CO ANGLICY DOSTAJĄ 
NA KARTKI?

Tygodniowa racja żywnościowa, 
przypadająca na każdego obywa­
tela brytyjskiego, jest następu jąca :

57 gr masła, tyleż — sera i her- 
tftty : 28 gr tłuszczów i bor.z.ku, 117 
gr margaryny, 227 gr cukru, 1,816 
kg Chleba, 0,5 kg mięsa, 0,5 kg kon­
fitu r. Do tego dochodzą jeszcze 
2 ja jka r.a miesiąc.

Wszystkie inhe produkty żywno­
ściowe są sprzedawane na punkty. 
Każdemu przysługują 24 punkty 
miesięcznie. Coż, kiedy wszystkie 
te punkty może pochłonąć całko­
wicie kupno jednego pudełka pasz­
tetu w konserwie.

GŁODOWA RACJA STANU
Ludność A ng lii jest zmęczona 

bezustanną troską' o elementarne

potrzeby każdego dnia. Kwestia od­
sunięcia widma głodu, kwestia za­
pewnienia m inimum sytości i do­
statku nabiera wagi pierwszo­
planowej, wyciskając swe piętno 
na nastrojach i poglądach poli­
tycznych.

Osławiona pomoc amerykańska 
zdziałała tyle, że zabrała ostatnie 
rezerwy wytrzymałości duchowej 
przeciętnego obywatela angielskie­
go. Stad za in te reso w an ie  W spo łe ­
czeństw ie  angielskim wobec ukła­
du handlowego z ZSRR, stąd popu­
larność id e i nawiązania kontaktów 
ekonomicznych z Jugosławią. :

Stal bryty jska będzie p r^ F 
wszystkim użyta na budowę ; 
szyn. za które uzyśka ^ “ 8SC 
i dewizy. Eksportowana w r -
węgiel będzie sie sprzedawało Da­
nii’ za masło, ser i 1®]®-

L U K A  W BILANSIE
Brytyjska rezerwa złota i dola­

rów nie przekraczała w dniu 31.12. 
1947 r. — 500 m ilionów funtów
szterlińgów  (łącznie z pożyczką 
amerykańską i płd.-afrykańską). 
Stąd wielkie znaczenie układu han­
dlowego z ZSRR, k tó ry  Zahamuje 
odpływ dolarów.

Bilans handlowy W ielkiej B ry ­
tanii byłby zrównoważony, gdyby 
nie luka 300 m ilionów długu 
ry kańskiego.' Czy uda się 
tę dziurę?

Społeczeństwo angielskie z nie­
pokojem śledzi cyfry  eksportu. Czy 
aby nie nastąpi obniżka rac ji żyw­
nościowych? . . .

Sir S ta tfo rd  Cripps wyrazi! 
s ta tn io  mocne obaw y w ty m  wzglę­
dzie. “ • 9-

ame-
zatkać

Szacowanie budynków wiejskich
na Ziem iach Odzyskanych

Pierwszy  
płom ienny piec 

w Polsce
K  a t o w  i ce (ZA P ). W  n a j*  

bliższy*" «zasłe zostanie v f  
Z ftb r , e “  u ru c h o m  ion  y  p ię t

^jew ny wyda jności 25 -to«. rO®ipr 
lany gazem koksowym, w  któ­
rym  oś;ągn'ie sję tem peraturę że­
liw a powyżej 1.50fin C, dzięki ere­
mu będziemy m ogli produkować  
Walce, konkurujące z najlepszy­
mi w alcam i zagranicznym i. Jest 
to pierw szy tego rodzaju p*ec wy 
budowany w  Polsce.

H uta Zabrze, m im o szeregu tru  
dności w  uruchom ien iu hu ty . po­
legających na b raku  urządzeń, 
wym ontow anych i  w yw iezionych 
przez N iemców, i b raku  s ił fa ­
chowych. już  w  roku 1945 w yp ro  
duka wala 400 ton mostów sta lo­
wych. W r. 1946 w ytw orzono 
2.600 ton, a w  r. 1947 do 1 g ru ­
dnia — rów nież 2.600 ton m o­
stów stalowych, oraz 3.500 ton 
jednego to ru  na most, średnicowy 
dla W arszawy.

Warszawa (PAP). S-acunek bn- 
dyraków wiejskich na Ziemiach 
Odzyskanych sprawia! wiele t r u d ­
ności, ponieważ budynki gospo­
darcze były na tych terenach do­
stosowane przeważnie do w ięk­
szych gospodarstw. T ym  samym 

) am ortyzacja budynków  rozikiada 
[ się na w ięcej hektarów , a przy 
! dostosowaniu do inne j s tru k tu ry

U. 4- aw y ją - : ro lne j od 7— 15 ha, każdy hektar 
śnienia, ponieważ bardzo się temu ; g run tu  by i by bardzie j  ̂obu ągo- 
wgzyśtkiemu dziwujemy i nie! ny z ty tu łu  am ortyzacji buełynko- 
wiemy, co z tym prawidłowym i wej. In n y m i słowy, im  mniejsze 
nieprawidłowym w yskakiwaniem ; gospodarstwo tym  większe wypa- 
mamy począć. | dałoby obciążoniie za 1 hekta r z

tv tu łu  zabudowań:•Poza tym w  „Ekspresie W ie­
czornym“ w  rubryce pt. „Książki | 
nadesłane“ znajdujemy krótką re- j 
cepsłyjkę z. książki L. Sobociń­
skiego pt. „Na gruzach Smętka“ 
i w te j recenzyjce czytamy tak: 
„K s ią ż k a  tchnie dużym op ty ­

m izmem i zwalcza niezdroyyą le­
gendę Smętka, stworzoną przez 
W ańkowicza.“  ,

Dziwujem y się więc znowu bar­
dzo z t^ jo  powodu, ponieważ nam
■ _-L V l - ----- i---------------------------- ----------

Wobec tego, przy 
ny przy ję to  zasadę.

usta lan iu  ce- 
że cena bu­

dynków mieszkalnych \ gospodar­
czych ma być stosunkowo m niej­
sza od ceny gruntów należących 
do tego gospodarstwa.

W artość zabudowań usta! a sję 
na podstawie szacunku dokonane­
go przez Powszechny Zakład U- 
bswpjecźeń W zajem nych według 
poziomu cen przy ję tych do norm

szacunkowych tego zakładu w  ro ­
ku 1938. N a jtrudn ie jszą  do roz­
w iązania kw estią  sporną by ła  
kwestia przeliczenia tych norm 
szacunkowych. Początkowo były 
propozycje p rzy jęc ia  'za podstawę 
szacunku 50 proc. szacunku P ow ­
szechnego Zakładu Ubezpieczeń 
W zajem nych, ale M in is te rs tw o 
Ziem  Odzyskanych us ta liło  tę nor 
mę na 25 proc. Ponieważ i ta no r. 
ma okazała się za wysoka, obni­
żono ją do 12,5 proc. wartości z 
1928 r.

Jeżeli porówna się wzrost kosz­
tów  budowy oraz wzrost cen ży­
ta, to okaże się, że faktyczna ce­
na budynku wyraża sję zaleclwr« 
w 1 4  obecnej wartość] obiektów 
miesjskalnych. Jedynie wobec w ud 
oraz w ie jsk ich  zakładów przem y­
słowych ustalono przeliczenie sto­
sunku 20 proc. w artości z 1928 r.

.Ponieważ zdarza sję, że -osadnik 
o trzym u je  zbyt duże budynki, kto  
rych nie może wykorzystać, prze. 
w idu je  sję w  ta k im  w ypadku o-b-

n iżkę ceny. podobnie ja k  j w tedy, 
k  ędy zabudowania są częściowo
zni siZ'CZ o n £ •

Polacy z Rumunii 
w Szczecinie

Szczecin. (ZAP) Do Szczecina 
przyby ła  grupa osadników z R u­
m u n ii w  liczb ie  6 ro d z in . Są to 
przeważnie rzem ieśln icy, k tó rzy  
os ied lili się w  samym mieście i 
zna leźli nF/yehmi<sst za trud n ię , 
nie.
Zapomogi dla Warmiaków

Olsztyn. (PAP). W ojewódzka 
Rada Narodowa w  O lsztynie przy 
z,nała zasłużonym w  służbie Fcu- 
skości W a rm ia k o m  i M azurom  
bezzwrotne zapomogi na zakup 
inw entarza żywego.

Port szczeciński rc 1947 roku
Szczecin. (ZAP) — Jak wykazują 

pierwsze całoroczne obliczenia- 
port szczeciński przeładował w ro­
ku ubiegłym 727 tysięcy ton towa­
rów. Jest. to osiągnięcie wyjątkowo 
wielkie, szczególnie gdy się weź­
mie pod uwagę obroty roku 1946. 
Wówczas w porcie szczecińskim 
przeładowano zaledwie 40 tysięcy 
ton. Wzrost więc obrotów , jest 
16-krotny. Z tej ogólnej cyfry na 
eksport przypada około 85% (przy 
czym pierwsze1 miejsce zajmuje wę 
giel), a na im port około 15%.

Ostatni miesiąc, grudzień, został 
zakończony nowym sukcesem prze­
ładunków, obroty wyniosły bo­
wiem 145 tysięcy fon, a więc były 
najwyższe ze wszystkich dotych­

czas osiągniętych, a o U tysięcy 
wyższe od obrotów listopadowych. 
W grudniu wywieziono 124 tysiące 
ton w ęgla.i nieco przetworów che­
micznych. Na przywóz składała się 
przede wszystkim ruda, nieco celu­
lozy., 4800 ton śledzi norweskich 0- 
raz 200 krów  i 50 koni.

W miesiącu grudniu weszło do 
portu 135 statków (w tym 67 szwedz 
kich, 34 duńskie, 12 fińskich, 9 pol­
skich itp). W ciągu całego roku od­
w iedziły port szczeciński 1182 stat­
ki. W tym  liczne polskie. W roku 
1846 do portu weszły ty lko 224 stat­
ki. Wzrost więc ilościowy jest rów 
nież w ie lk i.  Jako zjawisko godne 
podkreślenia należy zaznaczyć, że 
obecnie polskie jednostki zawijają 
do Szczecina coraz częściej.
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